
N l  38 fjtó&łj&M' agatowi jołatoag gtMwM | . Lw ów , środa 17 lutego 1926    —  m , *,
Rok (X

U Z I E N N I K
GEJłA PRENUKIERATY:

We Lwowie miesięcznie »ł 4‘80 
z dostawa do domu. . .  „ 4 60
n* prowincji .............. „ 4 60
za Rtanicą ................  „ 6‘60

Cena pojedynczego egzemplarza

L U D O W Y
O R G A N  P O L S K I E J  P A K T J I  S O C J A L I S T Y C Z N E J

rm całym obszarze Polski

2 4 ? g r o s z y
n* prow:iicjona!|ifeh dworcach 

24 gr.
Redakcja 1 Administracja: 

L w ó w ,  SyttitMka SU. 
Talef. w dzień Nr. 24 —  od godz. 

10 wieczór drukarnia 496.

S A K I..: LUEl S IPÓ ŁD Z iE LC ZE G O  TGW. W fD . CZEK  P- K . O. Nr. 142.176. REDAKTOR NACZ.: ARTUR W, HAUSNER.

Pracy dla bezrobotnych!
Naczelne postulaty P. P. S. pod adresem rządu.
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O miejsce w Radzie Ligi Narodow.
Wrogie stanowisko Anglji co do kandydatury Polski.

JON DYN. 15 II. (A W .) W e wstępnym*, 
prawdopodobnie iaapin iwanym artykule "DajHy 
Tel.“ pisze, że kwest ja stałego miejsca wt Rar 
dzie L. N. , st już 'zał!ait'wliiońa osĘa lecz nie. 
.Ani Chamberlain, ani gab&lnet angielsJC nie 
myślą o pop.iera%u żądań jnnyćh państw’ i 
stać będzie tWardo na sLanowiiskU, że. jedynie' 
Niemcom najeży się stałe miejsce w  Radzie 
L N. Na sesji w dn. Snąarca postawji Briand1 
prawdopodobnie kandydaturę PicUśkii!, ale Rada 
przyzna stałe miejsce jedynie Niemcom.

Groźby niemieckie.
LONDYN, 15 2. (Pat). ‘Daily Telegraph' do­

nosi, jakoby rząd Rzeszy polecjf swoim pełnomocni:

W  Vasylewskt skazany na Z  m aiigs lania.
W A R SZA W A . 15-g o  lutego, (tel. w l ) .  

Sąd Najwyższy zatwierdził Iwfyrok Sądu' ApieL 
*w spraw ie AleKsandfa Lednickiego przecifwj re­
daktorowi Dw!uigroszó[wiki Zygm untKjwi Wlasy- 
lewskiarnu na 2 miesiące więzienia.

Samnbdjsfffio.
W A R SZA W A - 1 5 -go lutego, (teł. WL), 

Dziś o godz. 8 -mej rano nad' Wjisłą naWy- 
brzeżu Kościuszki pozbawił się źyc>a 63-letni 
Jan Sarzaniecklij, kasjer w  Izbie skarbbwtej. —  
Ustalono,, że przyczyną Samobójstwa była fa- 
iu lk  omyłka popełniona przez Sarzanieekieu 
go. M ianowij£je iprzelfijczył się o 1.000 zł, które 
musiałby uokryć z własnej kieszeni.

kom  dyplom atycznym  zaw iadom ić żninteresowane rzą­
dy!, że zastrzega sobie zm ianę dtenyzjf co do wstą­
p ien ia do L ig i Narodów  w  razie gdyby sktan P 'd y  
L ig i m ia ł ulec zmianie

$
Glosy prasy włoskiej.

RZYM!. 15- 2. (Pa l.). Prusa wioska om awiając .Ma­
rani;). Polsk i o  m iejsce w  Radzie L ig i N arodów  w y ­
raża się naogół p rzyd n  tnie o naszych żądaniaob. Ge- 
newjskl korespondent “ G iornaie Italia," twierdzi, że 
postulaty Po lsk i .spotkają się. z pewną przychylnością 
1 że istn ieje prawie pewność, iż będą on e poparte 
przez Francję. W ioch y  1 Czechosłowacją Anglja ni t 
natomiast w yrazić s tan ow be  veto. r

Posiedzenie Rady ministrów odroczona-
W A R SZ A W A . 15-g o  lutego, (tel. tvł.). 

Z  powodu pogrzebu kardynała Dalbfcta po­
siedzenie Rady ministrów zostało oditez/one na 
kilka dni. Przedmiotem oorad ma być wnilo- 
sek ministra spraw |w!ojsk. o jwycofanie' i^stawy 
o organizacji na}\vyższych władz Kvó{skkfwych.

Zn iżk a  talara.
W A R SZA W A , 15-feo lutego. (tei. w ł.). 

W  dalszym ciągu tendencja zniżkowa. Ud so­
boty do dziś płaconta w  obrotach mjiędzyban- 
kowych, pio 7'3gt> dziś o 11 ;tej pftt 7'34. Bank 
Polski płacił po 7'28.
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M3n. (ow. Bałucki rozpoczął urzędowanie
W A R SZA W A . 15-go lutego (tel. w b). 

V dniu dżisiejszeim nowo m|ianowiajiy nUnfder 
robót pub. to w. Norbert BariiekA przybył dio 
u nisterstwa około gjddz. Q-tej rano i roz­
począł urzędowanie. Na yystępie odbył dłuż­
szą konferencję z wicemini.strem p. Rynczyń- 
skiin

Proces o znieważenia ridakfora.
W A R SZA W A . 15-g ó  lutego, (tel wł.). 

Dzisiaj o godz. 10-tej prztupod. rozpoczął się 
w  sądzie wbjskojwiym proces przedjw kap- Pa- 
w -ikofwfi i kapt- Chmurze!, z garWiźionu1 /wi­
leńskiego, oskarżonym -p czynne znii etw.ażenić 
rc faktora jednego z nacjonalistycznych pism 
Obsta. Znieważenie mi a ł o  miejsce W  zfwfiązku' 
z mającą nastąpić dymisją b. min. Sikorskiego^ 
z powodu napastliwych artyh przec]i|wj mar­
szałkowi Piłsudsk ieniu. Oskarżonych broni' m ię­
dzy innym1 mecenas Paschalski.

Badanie zajść w  Kaliszu.
W A R SZA W A . 15-go Jufego. (tel. w ł.) 

Dif n edżieię Wyjechał do Kalisza prokurator 
Huebner, celem zbadania przyczyny krw&wfych. 
zajść.

howa nodwyźka cen cokrn przyniesie 
cukrownikom 18 mlijondw iX

W A R SZA W A . 15 II (tek w ł.) W  okreśie 
od 1 lutego do października tj. d[a' rozpo­
częcia przeszłej kampanji! cukrowej zWiązek 
cukrowńikónY1 orzeznaczfri z górą 18 tys. Wa­
gonów cukru na rynek Wlefwńętrzny^ co sta­
dowi 18 miiijonów: kilogramów! cukru1. -Zatem 
przy nowej lt)-groszo|vv:ej ped.\vfyżce ceny cukruj 
kartel cukrowników,1, osiągnie (w! cJLągu1 S ndes 
1S ru i [ jonów zł haraczu lichwiarskiego.

Zaburzenia w  Bukareszcie.
PARYŻ 15 11 (Pat.) Dzienniki don >szą z 

Bukaresztu, że !w  czasie ostalnjiich Wyborólw1 
komunalnych doszło df; zaburzeń!, W* któryrh 
wyniku 2 bsrrhy zabito a 20 ranifcjno.

Cztery sflary napadu bandyckiego.
N W AR SZAW A, 15 2. (tel w ł.). Ihzed  kijku m ie- 

siąc;uiij csD dł we wsi GraJipe, {jmimi Rząśnia, tan 
(irzejdzik  o  którym  m ów iono, że py/ywfóz) z  N ie- 
niieo 6 tysięńy*W4krek w  złoefe. Nocy wczorajszej zlm-t 
dżif G rzejdzików  liałits wybunyw aJiycb okien. Na w o ­
łanie Grzejdzika. pndto kilka strzałów lew o lw erow jeh , 
ciężko ranjac jego i Sttnę. Ranni Grzej<izikowie w o ła­
jąc. o  ratunek, czołgali ąó  m ieszkającego ohok 
gospodarza i tam na progu m ieszkania parlti trupem.

Bandy/'.' zastrzeliw szy jeszcze właściciela domu 
i jego żonę, z niem owlęciem  na ręku, rzucili się \v 
poszukiwuniu złota. Pieniędzy jednak nie znaleźli, a 
sproszeni ruchem pobudzonych sąsiadów zbiegli.

In ponujący wiec 1
W AR SZAW A. 15-go lutćgo. (t«Qi. wł.). 

Wobec zahrouieiiiija przez starostę będzińskie­
go odbycia zgromadzenia pjcjdiczas strejku!, zo ­
stał zwołany na ub. .niedzielę aemoustracyjny 
iwiec PPS. w! Czeladzi:. Przebieg wfecu pył 
imponujmy. Uczystnlitczydo w  nim okjfło 6 tys. 
robotników, przema'w!iali tojwl . poseł Stań-

?. P. S. w Czeladzi.
czyk, dr. Pawełek, Berger, BieU ,k Mo'w:cy wy­
razili oburzenie z powodir zachkłwiania się sta­
rosty i policji podczas strejku.

l'ćhwalAn») jednogłośnie rezolucję potępia­
jącą organizacje faszystowskie — Wyrażonjc' 
votuni zaufania posłom 2 Zagłębia i ZPPS 
oraz Centr. Zw. Oómikólwi.

Tajemniczy zgon w s
W AR SZAW A. 15-go hitego. (tek wL). 

Dziś przedpołud. prokuratorja 'Warszjńtwfeka — 
^ trzym a ła  pogrzeb jednego ze  zmarłych' -v 
‘■^italti. Przed kilku dniami Zmarł w  szpJ- 
tulu J.aTia Bożego Anastazy Loselski,, wskutek 

-śiłęgo obłędu, w  który popadł piotd wipiły- 
"^rn obawy przed ciężką chorobą- żwtb.fkj: zo ­
stały sprowadzone wczoraj dic kościoła Panny

zpi talu warszawskim.
Marji na Lesznie1, skąd miał się odbyć po­
grzeb. Dziś nagle otrz^yiinlajio n akaz prokura­
tor j celem wstrzymania pogrzebu i odesła­
nia zwłok do instytutu medycyny sądowjej. 
W edług otrzymanych przez prokuratorję w ia­
domości istnieje podejrzenie, że L<tselsky n£ę 
zmarł śmierdią naturalną a najprawdopodobniej 
■wskutek pobiidia przez służbę szpitalną.
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0  l i t a  w  R a ć : i e  L i y l  t e t i ó t i t
in s tr u m e n t e m  p o l i t y k i  m ię d z y n a r o d o w - e j . p o  

k rw jłjw te j W o jn ie  ś w i a t o w e ) ,  m y ją c y m  v- p r z y ­
s z ło ś c i  n i fe d o p u ś c ić  d o  z b r o j n e j  z a t a r g u ; ,  je s t  
L i g a  N a r o d ó w ;,  w f  k t ó r e j  s k ł a d  d o t ą d  Iwjchio- 
d ż ą  w s z y s t k i e  p a ń s % 1a  d w f t i i c i s z e i " k o a l i c j i  z a ­
c h o d n ie j  i  w s z y s t k i e  p a  ń sfw ia  n e u t r a ln e  ^  

w o j n ie.
Do członków Lig nie należą dotąd Nfleji- 

ty i Rosją, h % dto z powodóW specjalnych 
Północna Arn-eruka.. chociaż twórcą Ligi byt 
Wilson. %

Dotychczasowy skład Ligii, dawał .suprema­
cję Wielkim mocarstwom zachodniej EuropyL 
Liga była dotąd zazwyczaj terenem ryfwfal- 
zacji Francji i Augljii, często była narzędziem 
tej ostatniej.

O b e c n ie  d o  L i g i  p r z y s t ę p u ją  N i e m c y ,  p rz e z  
c o  g r u n t o w n ie  z m i e n i a  s i ę  fr z jo g U o m k i t e j  in ­
s t y t u c j i .  N a b ie r a  o n a  w p ra iw td z ie ' p e łn i e js z e g o  
c h a r a k t e r u  m i ę d z y n a r o d o w e g o ,  n a je m n ie j je  
d n a k  s t a n ie  s i ę  o n a  t e r e n e m  w ia łk i r ó ż n y c h  
a s p i r a c j i  n a c jo n a l i s t y c z n y c h  $  p r ó b  w y z y s k a n i h  
+e g o  a e r o p a g t i  d la  c e ló w - * ,n ip e rj a n t y c z n y c h  

Z r e s z t ą  N ie m c u  L u t h e r a  |i S t r e s e m a h a  n ie  
k r y j ą  s ię  w c a l e  z  t e r n ,  z e  p r z e z  L i g ę  c h c ą  
d ą ż y ć  d o  z a b l iź n i e n i a  w i e l u  r a n ,  j a k ł e  | n  
p r z e g r a n a  w o j n a  z a d a ł a .  N i c  t e ż  d z iiW u eg o ,, 
ż e  f a k t  p r z y s t ą p  i D'iiia N ie m ie c  d o  L i g i  n ie  p o ­
z o s t a ł  b e z  w r a ż e n i ,a  tw iy w fo ła ł o ż y w rtr.n ą  d y s ­
k u s j ę  w  te j  sp.ru/wlie. Z  W iielu t e ż  s t ro n  w y s i t -  
'n ię t o  p o t r z e b ę  r e o r g a n i z a c j i  u s l jv } u  Lfttó a  
p r z e d e w s z y s t k ie m  p o w /ię k sz ie n ia . R a d y  L !i g g  a .

której skład wchodzą dotąd siali reprezeuian- 
C'i wielkich mocarstw zachodnich, i wybjeraiii1 
to rokit przedstawienie państw, małych. Niem­
cy otrzymują stały mandat v kadzie.

Polska jest szczególnie w  tern ziaaniere- 
sowaha, aby w j Radzie też swego ri-prozcńbtula 
posiadkt, zainteresowana też josl w' tom, na 
równi z inneani makami państwami, aby Li­
gia nic stała się narzędziem polityki i potrzeb 
Wielkich m,oparstw:. Stąd postulał pawiiękżscńia 
liczby członków Rady, stałymi TcprezfeiAanfSnii 
państw ś redniej wielkości (olmodc -wchodzą w  
grę rylska, Hiszpanja i Brazyljh) Jha wielkie 
tizaswidnieujuc-, i dla przyszłych poczynai. l ig ' 
n iep o śk d n iic  z n a c z e n ie .

Min. spr zag*r. p Skrzyński prowadzi ak­
cję w  tym kierunku, aby Poisc:- zapewnić stale 
iniicjsce w  Radzie, sądząc jednak tak z głosów; 
prasy zagranicznej, zwłaszcza $ angielskiej , 
sprawia nie jest t ak łatwa. Utrudnia ją da'Vny 
Stosunek i Polski do Ligi, Mony hądź był < -

!ł>ojęt*iy, bądź niechętny. Nibtrzcbn chyba 
juzy pominąć, że nic tak dawno w; Warszawie 
lekceważono sobie’ Ligę, czegjc rezultatem było 
to, że PoLska doi ad1 ani razu ni?* zdobyło tn.au- 

I datu w Radzie, a gdy przed ciwjonua laty »ie- 
1 zręcznie wysunięto polską kandydatur, pow ­
stała <*>a w  -mniejszości A skok od nieuzyska- 
Uegx> mmi datu z wyboru do stałegfr/ miejsca 
j i-s< dosyć duży.

Sprawą rozstrzygnie się w  pierwszych' 
dniach marca mi pełnem zgromadzeniu Ligi,.

Zmiana taktyłr UKraińskiej.
Gdy pmed tf^binn 'aty .posiowie socjalistyczni 

pnstawRl w sqni;e wniosek doana^jący się zało­
żeni i. imju-ersyletu ukraińskiego we J.wowie. wtedy 
posYiwk ukraińscy wraz z całą polską jwawloą gfo- '■ 
sownH jrzeeiw temu wnioskowi. Naturalnie wniosek ! 
wówczas upadł przy wspóiddal-i.nij reprezentacji ni- 
cjonaJizinu i&TssjdsIkfego, który w sposób cbfttał 
zaznaczyć swój negatywny stosunek do państwu pol­
skiego. ' * ! ' i

AJe U>. bezpłodna j\o!hyka, przynoś uica szkody 
przedewszysiklem  narodowi nkndiisk.em u i Ł p r o w ł  
fo ib i  do Ulgo,, że ludem.i u k M jiiicy  zayjisuli się nu 
lu ihwpiw tety ipolsfcie, a uczeni ukraińscy skazani na 
długo lii 1 iuą. bespzynnośż i widząc spustoszenie w kul 
turalRem rozw oju  swojego narodu, po przez g łow y  pa­
noszącego się mucjona i/Tiiu próbowali nawiązać ro ­
kowaniu z rzącłem polskim , aby stw orzyć ukraińska 
placówkę naukową Także  1 w społeczeństw ie ukra­
ińskim pr.icjawtają s% próby stworzenia oirgm lzacjt 
politjT izjiej Uczącej się z ..łzc^.y wisi ju d  warunkami, 
które rozum uig, wyTypkiUic m ogłyby społeczeństwu 
ukraińskiemu przynieść piważne koarzyśct

Nacjotuhkici ukrajitwy zaniepokojeni o swoje

wpływy w e w lasiieni i-ywlaczeństwie w ystąp i ) w se j­
m ie  z wńioJkPam, sv którym  dom agają się stwoi-ze- 
nlji. miiwansytetu we Lw ow fe. czyli dopiero teraz zdo­
byli się na to, czego w b iew  feh wyraźnej woii, ale 
zgodni? y. wiolą narodu u ln iińsk fęęo żądał; potscy so- 
cjtnlDi. ;

Jeszcfte jeden przykład, ze demagogia nwylona- 
ItslTęęua xna bardzo krótki oddech.

P ^ j a c  ele między snbą
‘ ‘Głos Narodu ’' diuiost z Vvaraza'«y: JPrzed paru 

dniami odbył się zjazd t zw. iiffiJ ultoiów Z I .N. Kie­
rownik wydziału orj}:uilK)cyjnegu, poseł Wierszak. po­
lecił im zwalczam je w mieście Clirz, Demokr. a na w si 
LSI “ piasta . Wiadomość ta wywolda niezadowo­
lenie uawel. w Uubie sejme/wy)!! ZLN

“ Głfts Narodu' po-.Jes/a się, żc wyelu postów 
mjj’. dem. nie chce -watki /, Ch. I), .lest to jednak 
iptodasacnie słabe, bo faktem jest, że cała chjęjw się 
(rozpadła i dotychczasowi przyjaciel? żcą się m u ju  
solni .n *  na. ż,artv.

Z asłu żon a  opinja.
.,2uricłiei Tag /„uriieszcza artykuł charaktery­

zu jący obeclią  .sytuację w Po lsce w następujący tspo.sób*.
j.jObecuą .sytuaz ję  wewnętrzną Pollski cetiiu je ru- 

d ika liracja  robotn ików  f M iiojiów . {aszystowskie syru- 
pat je  narodowych dem okratów , m oi A - d  i is tyczu y  ro ­
m antyzm  maguaterji' i m ożliw ość powrotu do w ła ­
dzy Piłsudskiego. Kryzys gospodarczy byłby dobrym  
terenem dla agitacji koinuulsOyczuej, ale policja i 
rząd tłuszą w Jtrodku wszaOd prze jaw  niszftzycjfel- 
jskicj roboty  w schoduicii sąsiadów. Faszyzm  zyskuje 
w-.óiód oom okracjl m irodowej w islu zwolenników,,, n u r -  
szalek senatu T r i  m orzy ński został prezydentem  ho- 
b orow ym  Zw iązku faszystów ' poseł Kozick i pojechał 
jako  poseł do K w iiytia łu  d h  studjowonia. m etod  Musso 
liujegb, sprawa z w ojew odą BllSkun dówodzi, żc za- 
chodn li _4zieliu.cn hołduje poabbnym  zajsadcym- h  
'inerw,szym kc.ugresie montirchkslyrznyna, odbyłym  w 
J ozriiiidu yj. slęcztiiu. i>rdo udzfeił dwóch generałów : 
l>ow'bór~Muhk'.ki i Raszewski, w ielu arystokratów , 
wśrón nich Henryk Kkiirinuut, krew ny posła w Io n -  
dynia. Na czele ni.onarchiskw stof Książę Zwdfcuw 
.J.ubcnibski. Jcżel mowa o  kandydatach., to W łelko- 
pnlśktt wysuwa jak iego* księcia angielskiego, k tó ry ­
by jwrzywló/l augiztskie funty. KongreRwkti. jest za 
rodziną Sabaudzką, a gd ,iaś  w MaTopOtece snuje się 
'maczanie o rodzie parmeńskftii' " ^

^ Jak ‘ pię w jd zą  tak* clę piszą powiftdają...'

M M H H B M M a B n i H

C zy  jest możliwość powrotu socja­
listów* do R o sji?

PRAG A (Itjtó. D r ili 2. f 1. lutego r. u, 
w ygłosił znany przywóiltó. rosyjskich socjaKstów-re- 
w olucjon istów , O/ernow . znaidojący się obenule w 
Ihadze  czeskL j dwa odczyty n.n tem at o  obecnej sy­
tuacji ipolilyą-ziwj w Rosji sowieckiej. Szczególną u- 
wagę liczn ie zebranej publiczności zw róciły  ustępy 
odczytu, poświęcone rozłam ow i w p .irtjl koimimiscyrz- 
nej. Cz.ernow tw ierdzi że zwolennicy centralnego k o ­
mitetu juartji j l )  zw y«.-.fę.sl w;e, odnłe.sionem nad o p o ­
zyc ją  ludów ii dt.żyó i,ędą Bo przdcszlakenla. ustroju 
",,w .na iTWijjW ilennikratyczny. z pewną prz{

(fiagtt soicjad/.iuu w życiu rosyjs.kfcm.Zdsduem. Czer- 
iio w a , koła dem okłutyczne społsczeństwa rosyjsk ie­
go, działa,c.ze ruchu współczesnego przedew"szystkien:v 
pow iim i s,ę p.zyozyn.ć no lej ewolucji, dążąc d.o 
nd.itdu w r/śdzie sowleekon m Sów iil z  członkam i 
się. być bard/ó wątpjvve.

Po  tye.li oświadczeniach G/.ernowa, przewtKlnl- 
c./.tuy, członek p.irlji soej»tlislów-rewx>lucjon[stówi', N;e- 
slieroW' oświadczył, iż oben.-na sytuacja polstye.zna w 
Rosji daje row .izne na.*Ł i >je na możność prze kształć e- 
ut.i 'd\Ma*ury k.vmur.istycznej nu dkktaturę p a d jl so- 
cjatistycznej i ż.. w le j kwestii toczą s.ę ohom ie 
pertraktacje pom iędzy t zw. ..w iększością" psą'lji ko- 
murilstycznęj. a ntiteząc.ymi d.o parljt socjakstiósv-i-e- 
wolucjonistów dziilaczum  I im emłgraipji

D z liD c/ ln  siK1 jalislyczłka, p. Kuskowa-Prokopo- 
winz ośw iudczyŁi.• że wyniki tych pertraktacji zdają 

[ są hyc bardzo jwątpliw?.

w m m

BORv S PILNI AK.
4)

D u b r a  B l ^ ^ n n ń s k i e .
(Tftunrarajła / msyjskięgfo W . B.)

M r;
('D/KonczDhe).

Nhstępidego dnia obudził się K ie d y  jeszcze 
wszyscy spali i spiaccroiwia 1" p<> foDwjarku. W  
stajni parobcy w  dalszy-rn diągu grali (fig karty.

— Nie śpiisz ?
— Wyspa tern się dostatecznie.
Rozbudził piLstitćhow. Papttulch Setn en wy­

szedł na ■a'wór; stanął, przeczesał twłosy i 
siarczyście zaklął, nieziadowolony. że zbu­
dzono, Wreszcie mruknął:

—  Nie wtrącaj silę w hic swioje sprawy,, 
sam wiem, kiedy wstawiać

Swit był błękjitnę, jasny, (i mroźny. W  
bawialni zabłysło św(tatio. W idzia ł jak k s ią ­
żę wyszedł przez taras i z Piknął w1 stepiie.

O dziesiątej zasiadł w  kańodarji do bar­
dzo męczącej ,i wtedług jeg"o mnihnn;»i:i!a, bez- 
iużyteczTtej roboty, robił lyowiem wiykttz, ile 
każdy chłop może zebrać pszenicy, beziużyte- 
zź^e) —- dlatego, że tak jak on wszyscy wb

Wsi umieli «a  planuęę, Re czego posiada każdy 
chłopr, męczącej dlatego, że W io le  hależało 
pisać. Otrzytnai z miasta łelefońogrtun z na­
kazem wysiedlenia księcia. Całą godzinę pJst/ł 
teh naktaz ua maszynie.

Wieczorem książę dwejr opwśltib Zaczęli 
przeszukiwać i ;przienos!ić rzeczy* oderwiali for- 
»ier od biurka. Chcieli przeniibść zegiar do 
knńoelarji, ale z<iuważył ktoś. że posiada’ on 
tylko jedną wskazówkę, nikt z nicn njle w ie- 
dział;, że wj starych., kowladlińskffich zegarach 
powinna być tylko jedna vvskazć>wka, wska­
zująca każde pięć minut, 8̂ to pewnie dla­
tego, że w' dawbych czasach nie żałbwfali mii|- 
nut — ktoś zauWlażył, że zdglar daje się wy­
jąć z futerału. {Wid1 KołozuńoW,; rożnie rzą­
dził ■

- Wyciągnij ten zegar z szafki. — Po­
wiedz stolarzowi;, aby dorobił półki, przyda 
Się szafa do kancelarj;i Tylko nogami nie 
kopcie.

Wieczorem przybiegła baba- Na ,-ws;L za­
szedł przykry wypadek; zeszłej hoqy znieWiO' 
łono dziewczynę, — uiewiadonio kiąc1, czy swloi, 
czy ci przyjezdm z Moskwy po mąkę,, baba 
oskarżała członków komitetu. Stała pod o- 
knamii 5 iwymęćlał.a, krzycząc ua całe igjrrdlo

iw a11 Kołozurotw; fwiypędził ją, uderziając w 
szyję, baba uciekła z rykPrn.

Zupełni) było już ciemno,, dom zalegała 
cisza, na podwórku pastusi śpidwiali 0eśn* 
Posiedział trochę Ni kanapie, pobróbował jej 
miękkość, zauważył zapomnianą dektryczmą 
latarkę,, pobawił się nią, oświecał ścjiany i za- 
uw.ażył ha podłodze iw; ba(w(ialui zegar — po 
myślał chwilę, uo z nim zrobih'- — pocmiósł | 
zaniósł do śmietnika. Do drugiego końca de­
mu tłumcie wpadli parobąy ktoś zabrzdękał 
n;1 fortepianie. lw au Kolozurowi ;m:iał ich r -  
chote wypędzić stamłądi, aby JUerobfiJ’ niepo­
rządków Nie m!ii#l odwlagi.

Nagle zrooito mu, się żal samego sliebio i 
baby, zapraghąl domu swego i poleca.

Zadzwoniono tta śniadanie. Potajemnie za­
kradł się do piwnicy ze spirytusem’ nalał 
szklankę, wypił zdążył zamknąć drzwi pi­
wnicy, ale już do domu nie móg, do)ść, upadł 
w  parku:, dłhgo leżał starając się podnieść. 
Chciał opowiedzieć o czemś, objlaśnić. — lec/y 
zasnął.

Zapłaciła cieim,nai, jesienna, zimna noc, zu- 
i paoła nad nustym, dzikim swpein.

Październik, 1918 rok Saratów-.
* 1 ■
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Najważniejsza
Z.' P P S. na ostajniem swem podjedze­

niu, powierzając to w. Barlickiianu reprezen(to- 
wespół z to\v. Ziemlęckim Paittjiii w  

rządzie, sformułował zarazem szereg prakty­
cznych postulatów, od których szybkiego óep 
lergicziitgo zatai wienia zależy;, czy koalicja  

w  obecnym składzie będzfte mogła ruszyć z 
niejsca naprawę stosunków gospodarczych iftj 

państwie

f  "  **'
liz.tiBU. W  -amajch obecnego' ustroju społcczaie| 
go bezrobocie trzeoa pomniejszyć, łagcuzk i 
tu tkw i nasz obowiązek socjalistyczny >v(oboc 
tysięcy istnień ludzkich. Nile wolno kiuiipp 
głodnych frazesami. 1 dzfe o realną, dająca re­
zultaty ' lezpośredni* pracę. •

W alka z bezroboci em obejmuje dwa dzaały 
wysiłkió|\y, Pierwszy — to zapomogi, li o  ra­
towanie łudzti od śmierci głodowej- SfcjcjaUzmTł u*. i u w .ii w z ca o(hłli_jl ojLqL-̂ a.|*z.Ałł

Zdajemy sobie wszyscy I śwfetnie sprawy polski poszczycić się tu moje mrówczą, ęi.- 
że cały wysiłek socja'Izmu dla ratowani? poło-1 chą, prowadzoną bez reklamy i krzjyku pracą 
żenia uatrafśa na niieus'tanny opór klas posiada * minfetra Ziemięekiiegio. żastajW zostały rozszie-4 
jącijdh w  kraju i tak samo ich przedstawi- j rzoJte na cały szereg nowych kategorji pracu- 
noK " v — !"",s~ i w  radzje jrin;fetro*vvi. Opó tei jąsąjch; zasiłki są naprawdę jwfypłacane, a  roz- 

iy, niż czynny, tom szkodliwsz” j szerzenie zasiłków stanowił dzjiś rzecz jeszcze 
wiH-m- tio nolncr,‘iiacy (iia mv, pilniejszą, niż Ich podwyższenie. Wszak wkle­

ić robotnikow rolnych. pozeptaje od 1-go k “wle­

cieli w  sejmlie 
jesf raczej bierny 
bo mniej uchwytny, bo polegający pą wy. 
kręcaniu się od trudnych, ,aKlskiwowych za­
gadnień, bez stawianie jakichkolwiek konkre- 
hydh projektów rozstrzygnięć.

Na Wszelkie orzeszkody "wjejwjnętrzne" w 
łonje koalicji byliśmy od pocztątku przygo­
towań ; ■'sieLankowb- komppclmiisotwych" złu­
dzeń naszych liberałów' nie mieliśmy njjgdy- 
Dziś, iak i przedtem, mówimy głośno i ,wty- 
rażnie, aa —  naszem, zdaucnem — robić należy 
" -ymagamy równie (Wyraźnej I odpowiedzą, czy 
to właśnie się robić zamierza.

Obok spraw- innych pierwszorzędnej wta- 
gij, jak zrównowjażanie budżetu, podatek ma­
jątkowy, redukcja budżetui jwpjśkofwćgo, jed­
noroczna służba wojskofwla, reterma admiió 
stracji, oook spraw politycznych i  narodlefwo- 
ściowyoh — na plan pierwszy Występu je  za­
gadnienie w  tej chwlili najgłówniejsze, rozpa­
czliwie bolesne, rozpaczliwie pjiilne: bfezrobo 
d e

Traysta kilkadziesiąt tysięcy ludzie bez pra­
cy. Ta -cyfra powinna być ustawicznie przed o- 
czyma każdego człowieka wi Polsce, który nte 
zatracił uczuoa przywiązania do kraju, W  
którym nie umarło sumienie! mrzySm kilka ozac 
siąt (tysięcy ludza czeka nie jiałmużuy, lecz 
twórczej rozumnej pracy, czeka z podziwu go­
dnym. spokojem, a  my — Partia Socjai. — w  
imSeRiii rej olbrzymiej cierpiącej masy staw1-^- 
tny kategoryczne żądlanie:

A4USZĄ BY Ć  ZAKAZ, N A T Y C H M IA ST  PIE­
N IĄ D Z E  N A  R U C H  B U D O W L A N Y  I N A  RO ­

B O T Y  PU BLICZNE.
Byłoby naturaluie dem agogją, albo naiw­

nością, gdybym chciał twierdzić, że można 
przez udział socjalistów w: koalicji usunąć bez-

tma bez zajęcia, a polityka wielkiej wjłasno 
ści rolnej zwMBsza tę liczbę bezustanku,

Dział dr i|gji dotyczy tmichotruen|a budowla - 
nych oraz innych t  zw. publicznycli robót. Nar 
pisałem, że pieniądze na nąe muszą być. Jak 
je zdobyć ? C o  !do ętiau, [możemy dąć dłwie wjska- 
zówki. 1) Trzeba ściągnąć z  całą suroiwjo- 
ścią zaległy podsatek uvaj ątJkgwly i [wjogóle za­
ległe podatki bezpośrednie; czas skończyć z 
pobłażaniem;, patyczkowaniem się, fortem m i­
nisterstwa skarbu z najgrubszymi: podatnikami 
podczas, gdy śdągia się nieniWosjieraje każdy 
grosz z małorolnych, z rzemieślników i t. d.
2) Trzeba wy ha leźć specjalne źródło opodat­
kował ią na rzecz Walki z bezrobociem, spor 
cjainp źródła, z których każde z osobna może 
.mieć znaczenie małej. a wszystkie razem mo­
gą dać rezultat istotny.

Nie zamierzam wkraczać wl szczegóły. Ale 
chciałbym podkreślić, że samorządy muszą być 
wciągnięte w  akcję, muszą mieć ułau'v\Jien*e 
dla brania w  ufibej uiizimu, .muszą mieć pomoc 
finansową z fundiiszów ogólnych! Maro kto w) 
Polsce wie;, jak dużo uczyniły już własneini sil 
łemi niektóre magistraty i  Rady nńejskH- z 
powszechnych wyborółw, dla pomni ejszenliia bra­
ku pracy. Rząd i samorząd mają iść, Walczyć 
działać, ręka w  rękę, ostro, solidarnie, szybko.

We Wczorajszym Wywiadzie w  "Robotni­
ku", fow. Moraczcwgki wśkazał na ogromne 
prace, która mogą być podjęte w  najbliższym 
czasie z ramienia ministerstwa robót. puHjcz- 
nych. Pod adresem ministerstwa skarbu i ca­
łego rządu, Polska Part ja Socjalistyczne po­
wtarza :
N A  R UCH  BU D O W  LAN Y , j  N  ó ROBOTYroboce zupełnie. Kryzys gospodarczy wynika 1 B U D O W LA N Y , N Y  ROBO

nietfflko ze swoistych "polskich pow(r.dówj, ale ] BLK..ZNE PIENIĄDZE BYĆ MUSZĄ, 
i z  ogólno- europejskiego zachwiania gtspo- Mieczysław Ni:edzj;ałK'owskj:.
darczcgo, powiem, “więcej —  z kryzysu kaptura - 1

Olbrzymie Zyt miadzen .r w Tarnopolu.
Z  powodu UToczysfcści Wręczenia sztanda­

ru miejscowemu kołu1 ZzK. byliiśmy świadka- 
mi niezapomnianej uroczystości pncTetarjaid<iej 
w Tarnopolu Można śm iałf poWjiedźieć, że 
^łasa robotnicza Tamopcia wzięła udział wi 
Utoczystości. W  sald stow. "G w iazda" tłumy 

rdzi nje .mogły się pomieścić.
Delegatów' ze LwbWja: ptosła H  austerii, t0wi 

afarka wr imieniu Centr., ZZK., tówl Skalaka 
w  ijmieniu O. K. R. PPS., toW- Ryglaaa wi imie­
niu hvow. kolejarzy., towi. Stelmacha ćhćirą- 
ego KvowJ. org. kolejarzy., powdtall tariiopol-

Ks kardynał Dalbor,
Arcyb skup z Poznania zmarł d!n. 13 bm. 

^est wielki, cios dla polskiej reakcji, bto 
jej wszystkie plany (l koncepcje były najprzód 
°mawiane li aprobowane przez zmarłego, kar- 
YHńała Wobec Niemców był bardżo lojalny, 
j Polsce stal n;a czele ruchu klerykalnego. 
i® t dńchowym założycielem rozmaitych kle- 
ryka instytucji, które —  ów  lojalnp pru- 

J^yWmtel lubiał chrzcić mianem "narodO- 
'“‘“T  ‘ dó takich należy Chrześcijański Zw(.
nauczycieli, stale przedkładał władzę kościel­
ną ponad cywilną.

są; kolejarze na uworcu z muzyką. Olbrzymim 
pochodem ruszył lud do gościnnej sali;, gdzie 
o  położeniu pfcllitycznem mówił, wśród burzy 
oklasków poseł Hausncr. Postawioną rezolucję 
przyjęli zebrani z entuzjazmem i radością!

Uroczystość wbijania gW^oździ przepreiwa- 
dzi[i towr. Blichurskij następnie pochód ruszył 
pod mogiłę Nieznanego Żołnierza, gdzie prze­
m ów ił toW". Skalało

Dzień uroczysty zakończył slię piękna za­
bawą.

Nadużycia w lubelskiej Izbie skarb.
Jak ju ż donosiliśm y, w  Poznaniu aresztowano 

głównego sprawcę nadużyó pojiełn lónych p rzy  budowie 
gmachu lubslskkj Izby  Sfcirbowej n iejak iego Mirekę. 
k tóry  narazlf skarb państwa, dzięk i tapowaiicfwU, na 
na straty sięgające 100.000 złotych.

W edłu gw iadom ości z Lublina, wspólnicy M iczkl 
pozostający na wolności, zam ierzają wszcząć ener­
giczne krok i w  celu zatuszowania sprawy i m ożliw-ic 
usunięcia kom prom itu jących dokumentów.

Spólnicy c i, dząęki zebranym  przez 3-lelni okres 
łapówkom  .x>nabywa’.) m ajątk i ziemskie I t. p . nieru­

chomości.
i

Barlicki — ministrem robót 
publicznych.

Tow. Norbert BaritkŁ, przewtodn klubu 
posłów’ PPS. zt>stuł zamianowany ministrem 
robót puolicznych dn. 13 bin.

Tow. Norbert Barlickii tuodził się svtj Nie- 
ciechowj.e ziemi radomskiej kvj r. 1880. W  r. 
10IX) ukończył gimnazjum ffiologkz-ne wr Ra- 
doiTi.iti, w  r. 1Ó0 wijdźjstł prafw^iy uniwersyńetu 
warsząjwskiego, uzupełniał .“wpższfe studja w  
Belgji i w  Petersburgu. Z ząwodu1 był nauczy­
cielem szkół średnich.

W  ruchu rewolucy.jnym towi Barlicki brał 
udział od wczesnej młodości: W  jatach 1905 
1900 pracował, jako członek Kemjtetóu-; okrę- 
gowTjch robotniczych Warszawy.;. Zagł. Dąbr. 
i Wifna. W  okresie walk! o mepodkgłkśćl, 
szczególniej po wybtrehu hvojny śMSihtouej, kie­
rował robotą wiejską PPS., w r. I9t(ł wybrany 
na radnego w  pierwszej Warszawskiej Radzie 
Miejskiej walczył energicznie przeciiM połd\xx! 
władz okupacyjnych; został uwięziony i wy­
słany do obozu dla jeńców wyjemiech Wl M o­
dlinie, skąd wyszedł zaledwie na parę tygodni 
przed upadkiem okupacji. Rząd Ludowy po­
wołał tow. Barhckiego ha stancfwaśko wiice- 
miiłistra spraw 'węwśnętrznych. W  r. 1919 zo­
stał wybrany do Sejmu UstaMkidaiwiczego Z  
P. P. S. obrał go  ua wice-prezesa, a od tipca 
1920 r. na swego prezesa- W  dobie najazdu 
bolszewickiego był członKiem R-idv Obncny 
Państwa, a potetn odegrał dużę rolę w‘ pra" 
cttćh delegącji pokojowej |v( Mińsku p i  Rydze.

Od r. 1916 to\v Barlicki jest bez przerwy 
członkiem C. K. W . P. P. S .; ŻPPS. wr drugim 
Sejmie obdarzył go pohcv*i!ie stanowiskiem 
prezesa. Z tego stanowiska udaję się bezpo­
średnio nu posterunek w  Rządzie.

Tow. poseł Hau.Wer został 'telcgrafieznje 
wezwany do Warszawką dokąd wyjechał dn. 
15 ban. na noc.

P l a n y  J P .  K .  O .
P. K. O. będzie zasilała, dłogotermiao- 
wenii kredytami tyłka spółdzielnie kred.

Prezes PKO. p. E. Szmidt zaprosjł dzien­
nikarzy Warszawskich na konferencję, na któ­
rej przedstawił projekty reorganizacji PKO. w! 
dziedzinie technicziru—wetwinętrzncj • polStykl 
kredytowej. Organizacja Wiejwhętrzaia będzie —  
będzie imlo la na celu oszczędności i' uprosz ­
czen ie  urzędowania- Wszyscy dotychczasowi u- 
rzępnicy będą zbadani przez specjalną komi­
sję i aii, którzy będą zakwąlifjjkofwja111, bę­
dą stabilizowani na nowych zasadach.

Dotychczasowe udzielanie kredytów': indy­
widualnych; bezpośrednich, jest zbyt ryzykowa­
ne dla instytucji,_ która, nie: posiadając w ła ­
snych kapitałów a wyłącznie cudze i to takiĆ, 
kfóre muszą być jaknajbąrdziej ołynne, nie 
może ryzykować ani obciążać się sprawdza­
niem i kontrolowaniem kilku tysięcy plcszoze- 
gófnych dłużników.

W  przyszłości, w  miarę likwidowania do­
tychczasowych l o k a t  p. K. O ; udzielać bę­
dzie kredytów tylko pośrednio spółdzielniom 
kredytowym i rzernjeślnikcmi, o ile ut-wprzą 
oni odpowiednie brgiiaizacje dają.ce gwąrancję. 
Udźielanjie tych kredytów rozpocznie się moż­
liwie |Wi krótkim czaśió-

Na razie, do czasu zmi:anjj ograniczeń sta­
tutowych, kreciyty takie mają być udzielane 
bezterminowo "na każde żądanie7'. Będą to je­
dnak zasadniczo kredyt}- długoterminowe. * — 
P. K. O. będż e musiała zapewnić sobie kon­
trolę had spółdzielniami, rozdzjiielającemi |k're- 
dijty,'przez ścisłe porozatmienie ze związkami 
rewizyjnemi spółdzielni.

Pozafem, PKO. lokować będzie fundusz<e 
swoje w- papierach ^wartościowych ■ fc‘ stałem 
oprocentowaniu tj. państwidwjy.ch 4 Instytucj-j 
publicznych (listy zastawne) oo ułatwi upłyn­
nienie kapitałów.

Choroba marsz. FUsudsktegs
,W A R SZA W A . 15 II. (A W .) Marsz. P ił­

sudski już trzeci dzień z rzędu pozostaje w  
łóżku z powodu silnego przeziębienia. Leka­
rze wyrażają ooawę wywiązania się zapalenia 
płuc. Temperatura nadal 39 stopni.

i
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Jlowiny z chwal
Lwów, 4 uia ir> lutego

&  ( JuU:. D L F E N 2 Y W Y  PQf.1T W  S A M B O - 
RZ!'.. Tow arzysz nasz Ad. S. o jc iec  rodteim', chcąc 
się w  dzisiejszych trudnych czasn/Ji wyżyw ić p rzy ­
ją ł posadę iigenia pod;'óżnj.vce£o w e [Inn ie Sambor­
skiej. Ooy l.ow. h'. zJiaayni jes l w Samborze ze swej 
dzOtetności v, śródi nobiolnjków tamtejszych, deleuzjw a 
Samborska ms/c/ą.: się no „n iem iłym " je j obywatelu, 
wzródłą. uwagę szefow i loiv. S . t e n ż e  podróżu je nte 
tyl> w' Interesach łirm y, ile  dja celów  niedozwolonej 
[propagandy politycznej'

Zapytu jem y kom endę Po lic ji państw w Sam ­
borze 1 przełożone jej władze, czy naprawdę uie 
m ają um ieli trosk jak utrudnianie zarobku bezro­
botnemu przez w ynw ó iwani? nic./.em nieuzasadnior y,Ji 
bzdur.

OB IECUJĄCY M ŁO D ZIK I Z li  I.W O W  A L w o ­
w ianie Stunishfw Zieliński, brat k ierow i, ka ksręga 
li i  w Równam oraz Szajna Zbjsęnfeat. wyrnijęli przed 
klljku m iesiącami pokój oii niezamożnej Rysjanki- 
wdtowy, k tórej mąż rosia ł doszczętnie zniszczony pod- 
74gs przewroln bolszew ickiego w  Rosji umarł' w 
Równem, •pazoskiwlająp żonę i córkę' bez. wszelkich 
.środków utrzymania. Aby oiilnw fc  silę przed głodem 
wynajęła wdow a jeden pokój ze swego skromnego 
in ieszkan ji w Równej u przy ul T f uroni nej i. ■> sub 
lokatorom  i prowadzi ciężki żywot, diając dom owe 
obiady Tak Stanisław Zieliński jak 1 Szajba, a,m~ 
Łolw lck maja. zalrnrinienfe v  księgarni, nie m esą p ia­
niu czynszu biednfej wdowie, ze"howując s:ę na dom iar 
Złego ordynarnie. ‘Napiętnow ać m ileży  jA itęp ow an ie  
m łodzików , k tórzy  kom prom iiiiją  yfcbrą stawę l.w o- 
wian nti wschodu i cii Kresach i spodzie w we aę na­
leży-, że znajdą się obrońcy pokr: , wdznuej wdowy.

D O LA R Y  płeclł wczoraj IŁoik Polski 7.28 zł. 
W  wolnych obrotach płacono doi około 7.10 zt 

Z A M A C H Y  _ SAMOBÓJCZE. 21-lbin'a Katarzyna 
K , zam. przy ul. Rejtana pod I. 1, usiłowała struć 
.<|ę. w uh. niedzielę. Powodem  rozpaczliwego kroku 
było otrzym ania w iadomości o  śmpeiłi narzeczonego.

Leopold  K sierżant rez. W , ! ’ ., m t t^ S ra fl  
usiłował w jednej / kawiarń pozbawić sic życia z 
powodu rozstroju nerwowego, sjjowodowiuieąó bra­
kłam pracy.

W  obu wypadkach Pogotow ie rai. oćPwiozło <łes- 
pstratów do szpitala

RO Z W  i A Z a  \ t L  W i ECU _ R A D Y K A Ł Ó W  RU- 
S K jC fł  Parlja rady ku lila pod ir/ewodnLtwem J/wa 
Baczyńskiego ze Stanisławowa, zwołała w uh nie­
dzielę wiec. do sali 'Ł ysen k i' pj-zy iip Szaszkiewrę/jit! 
iiez zezwolenia polic ji Tem atem  oliluad były sprawy 
w_y*ojiów m n  innych.

Zebrania rozw iązała jednak policja oraz natelępne 
zebranie tych samych uczestników w ruskim domu 
przy ul. Slipińskiego oraz w ieczorem  w lokalu re ­
dakcji lUjpcnmdskolio IIo )osu “ przy ul. Ruskiej,

jKoBmaiiłata
I ® ?  W  Z W IĄ Z K U  Z A W O D O W YM  M E T A L O W - 

C O W  odibęnyia. się we czwartek, dnia 18. łun. wĄkian 
tow. Dzbirzyńskiego p. I. Zycie i uziałnliuiść Sta­
szica'' Av sclną rocznicę śinferui)-

X  W  Z W IĄ Z K U  ZA W  PRAC. t jM lN N Y C łl od ­
będzie s ię  w pjąlek, dniu 19. bm. wykład łowi Dra 
HoJlCndro, | I. KoopgOi lyw y budowlane ' m jesA n - 
nłoW"e.
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Konfsrencia członków Zarządów 
Związków Zawodowych

oraz delegatów odbędzie filę wq fwftórek dń. 
16 1 utego br. w  sali Rady Za‘w!. Ossolińskich 10.

Referent tow. poseł Żuławski.
0  liczby udział iipwaszia W ydział W yk. R. Z.

A. Andreasżk. sekr. K. ŹcLaszkiewtcz. przew.

Fuszyści na w id o w n i
W A R SZA W A . 15 II. (A W .) Wczoraj do 

cyrku został zwołany 'wiec konfederacji czynu
1 pracy Policja zabroniła p-cfbycjitn zgrlcjm a'dźf>- 
njii ponieważ Konfederacja nie jest dotąd iłle- 
galiztowiaOa.

na teren swych popisów'. Jeden z w yrostków  32-lctrii 
Jan 'Kul Iliada-, pija jroliplujka, /ani. przy ul. Rzeptyrkrdi 
pod ł. 12', smreczku jag się, w.phdł n i itW n ież sa- I 
nec/Jfuwyego się r<.Avieśnika uderzy wszy z d . ś  Mową 
o sanki kolegi

Dnia 10 btn. odbyło, &ię posiedzenie w Iz­
bie haiudlCwej 1 przemysłolwlej. Poddanie! aa 
nien: ostiej krytyce projckl rozpidrządztenia —  
Rady Ministrów jyi sptirfwjie reguł acj# cen ar­
tykułów pierlwkzej (potrzeby. Projekt ten I/.ba 
hand. i przem. otrzymała \v drodzld brytwlatuej. 
Wynikiem obrad była uchwala wlczęfa ener­
gicznej akicji celem wSśtrzymania Wydania tego 
rozporządz[2tU;i.

W  uh. Miodzielę W  sali lustytulu' lechnoło- 
giczbego przy ul. Bourlarda, odbył sii!ę tłumny" 
wiec praco.wWjków" pocztowyctr. Żebraniu prze­
wodniczył prezes ziwliązkfr p. Boran, referat 'J B  
głosił sekretarz p. Rucldicki.

W  im;ienju PPS. przemówił 'wJtany oklaska­
mi tow. dr Dręgfiejwiicą, ztizdjaiczajdk ż-G re- 
ddkejo plac ftiVi'kicjołEiarjinsząj rząddwyicli była  
niesłuszno, gdyżi wzrost dr* żyzdy zredukbwfal 
te place około 50 piufcett Dlale'go też orga­
nizacje zawodowle iwfmny zwracać baczną u- 
wagę 'ki politykę gospodarczą rządu lid djcf 
inaigać się, ttby czynnjiki muiaródSjjłje za po bie­
gały wzrostowi d ro ż y z n y ,

Mowcn zażn -cziykw' końcu, iż posł(i.kvtte PPL  
jak zawsze tak i (w! przyszłość# pojorą słu­
szne postulaty peezloWjGÓiwl. (dktaski). Po prze­
mówieniach deleg'aia rządu pi. Baziaka, oraz 
posłów Głąbińskliego i Mączijńs'kji!cg,o„ ulcbA. U' 
Iw o  rezolucję, \V której pic(Cztorw|cy domagają 
się; ł )  O k re ś le n ia  koniecznego "m|i.timUin eg- 
zysterVji*'', które njile powinno ulegać obniża­
niu, lecz w miarę (wzrostu drolżyzmy wtimo

Ikrw ladom iony o wy^nlku o jc iec K zamóst sy­
na <lo mieszkania lekarza drą Dolińskiego Tu nle-
«żc1zę,s<ij- jziria/ł .wkrótce wskutek załamania ko ic i Wsa.sz- 
kow ej. Zv, toki o i ary wypadku odsluwłono do Insty­
tutu m edycyn_> sądowej

Poifc ja  zarządziła obławę, iiocfczas której ode­
brano v  lęks 'ą  i ość sanek am atorom  lej n febez[)ier; - 
Jiej rozryw ki. Będą on i p o e fa g m ę *  db odpow teifa id -

|noścl za przekro/zenie zakazu policyjnego.

Projekt tego . rozpjjiządzfciija jest nam uje 
znany, przeto trudno jest orzec czy akcja —- 
wczęta jest służszną i korzystną dla ogól u 
ludnośej.

W iadomo bowiiem,, żc członkami Izby haud. 
i przdin ai prodUccUipL Rh1 iądtinjla są 'na ogół 
sprzeczne z postulatami ogrółu konsruucntów1 
i nabywców

sfwolwych.
3) Bezzwłocznego nenwalenia pragmatyki’ 

służbowej wiedle projektu zawlodięiwego związ­
ku pocziowjdójwl ,

W IEC  SĘDZIÓW  1 PR O K UR ATOR Ó W ,
W  sali O. S. K. przy ul. Batorego od ln h 

się również tw1 ub. niedzielę zebranie fuukcjo- 
narjuszy sądowycli. Obradom przewodniczył s. 
apel. Sznąjda, sekretarzował dr. Pio Wiejski. 
Po referacie s. Aiitojidlśf,iego przemawtlali prez. 
Czerwińsk#, sędzioiMmie1 Sander, Bloch 1 Ku^jn 
prezes sądu w Sanóku Jaiiiiorski li pos. G łą ­
bi ńskik

Zehrani uchwali1! rezolucję^ żądającą, aby 
Wszelkie zmiany ństawlojwe w uposażeniu! sę­
dziów i orokuratorólwj b'dpdwfiadały zasadzie 
konstytucji i z wnyklu;czeii(iem myśli' o  imiorinc/- 
watiiu tegn uposażenia wiedle systemu rang i 
klas, oraz żądającą przywrócenia norm uposa- 
żeniowpćh z 1 grudmid z. f

W  końcu d(mi.a'glano się aby wszelkie pro­
jekty zmian uposażenia i orglanilzacjhsądfML 
uictwa ud^ieliano Zhviązkoiv\ti sędziów M ało­
polski celein współpracy Iwj przygotofujaMu' u-
staw

'wzrastać *vw odp:o!w';iódinljm stosunku.
2) Rewizji obecnego zu.szieregoiwjani.a !iv( Stę­

pniach płac, dla wszystkich pracotwnikólw! pań-1

18 aktów H A R O L D  L L O Y D  lino LEW
Śm iech , podz iw , zachw yt w z b u d z i k ró lo w a  tnedy i u ro d y  w  10 ak to w y m  o b ra z ie  p. ta

P R Z Y G O D Y  Z L U D O Ż E R C A M I
atrakcje  d ia  tancerzy —  o raz  d o sk o n a ła  k o m e d ja  w  6  ak tach

M AŁY POTOMEK WIELKIEGO PRZODKA

Śmiertelny wypadek podczas saneczkowania się.
L vów  obfitu je m  utjoe o .silnym sprwtku, naił&jące n,a bruk ulicy. Chłop/y widząc leżącego, rozb ieg , sit 

się do sjxjrtu saneczkowego. T o  też wy fu siki AuiTtez- w  pyj^ocłni 
kują się dcw olj pom im o zakiifu iiohcijnego Wczoj-nj 
w ieczorem  jn ia ł m iejsce śm iertelny wcyiade# w ni 
Szninkuiskiob. klórą to ulicę wybrajt sobie d ilopPy

RAD L B LZ  Ż YL IA

Z  placów targowych.
W  ostutniim czasie, wskutek zubożenią 

mieszkańców miaski z pow«)du panującego bez­
robocia, oraz wskutek zMżk/i proc nraoo' njków 
:uńslwo!wi)cb zmuiejszyłia ątę sjila kupna <>- 
riółu ludności Nu zastój v, obrotach nrfrzekają 
lie tylko właśckTele wicikjch firrnł, ale rów1- 
ifreż rzeźnicy >i drobni przekupnie nrlykulów 
śpozy wczych-

W  osi a Tu im czasie producenci rolnt oferują 
ta sprzedaż wielkje^iiośdi’ bydła 1 wiźeprzóW 
rzeźnicy zaś mają pełne magazt/ny mięsa j 
iłuszczów. Wskutek małych obrotów cenę 
mięsa niąją tendencję zuJŻKOwa, rzeźmjcy czę- 
do sprzedają poniżej Gryfy 1

W  ub. tygodniu spydżono n.a Grgowtcę 
22 wołów ., 13 b ijte iji 558 kró'w'. 60 jafówek.- 
7-11 c ie lą t , 1.168 w le p rz ó w i.

Płacono za 1 kg żywej wagi • ■wółów 82

— 1 zł., buhaji m  krów 40. 74 d 1 zły jałó­
wek 35, 70 i 9-> cjeląt 70 94 — kijieprzów' 
140 — ł 50 W  rzein] iniejskiej płacono mię­
so wioławy zu 1 kg. 90, , 1.18 i 1.45 zł. Cielę­
ce i.30 — 1.40. w ićp.rzowfe 1.90 — 2.20 zł.

Ceny żyAvuości nafargach nló uległy z mia­
nie u ub tygodniu. Żądano: za T kg. ma­
sła 5 — 6.40, ziemniaków1'1 10 gr., cebuli! 50 
—- 55, krup hreczanych 50 — 60, perłowych 
90, jęczmiennych i pęcaku 50, krakowskich 
ko'), jagieł 60. kukurudźianych 60 — 65., ry­
żu 1.10 — 1.30, mąki pszennej 35 — 70. ży­
tniej 4<i — 42, jabłek 60 — 1.20, sera 1 • - 1.20/ 
1 litr jnleka 35 40, jajo 14 — 17 gr.

Na targowicy żądano za 100 kg. siana 9
15 zł., słomy 6 — 6.50, ko«iiczvuy mlesz.Otikji! 

/ owsem 17 zl

W sprawie regulacji cen artykułów pierwszej potrzeby

OMi

Wiece pocztowców i funkcjonariuszy sądowych.

%
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Szczegóły afery szpiegowskiej na Górnym Śląsku.
Udział konsula niemieckiego.

V związku z 'aferą szpiegowską, wykrytą 
■ ottegdaj w t/olksbundzie;., przedstawicie] Ag. 
Wschód11 i ej donosi dalszych ‘.zczfegióLaęh. —  
Akcja szpiegowska prowadzoną była podobno 
przy udziale konsula niemieckiego W Kato­
wicach który kierować miał rzekomo małą 
akcją i przesyłać dostaiczone mu wiadome j  
ści władzom njemiecł tn Fakt dostarczania 
konsulowi wiadomości został stwfferdzony. —  
Z chwila rozpoczęcia aresztowań szereg £isób 
salwowało się ucieczką. Wszyscy podejrzani 
o szpiegostwo są c zlepka mu Volksbundu,, i 
polskimi obywatelami. Praca szpiegbwiska była 
doskonale zorgaiiizc.Kvaita i obejunA'.;iła sieć 
kilkuset agentów.

Cmegdaj przeprowadzono dalsze rbwjizja (i 
aresztowania, a policja zajęta jest szczegóło­
we m badaniem znaleziony eh dokumentów!' i 
dowodów. Jak słychać, 'wyniki badań mają 
być sensacją. Dotychczas aresztowano przeszłb 
20 osób. Między i 11, a reszt owiano niejakiego, 
Dutką, inspektora szkolnego dla szkół mniej­
szościowych, który prowadził propagandę — 
wśród robotników polskich na rzecz szkół nie­
mieckich. Lokal Volksbundu w Katowicach o - 
pieczętowano.

Prasa niemiecka jest zaskoczona faktem — 
wykrycia akcji szp iegojwskiej 1 twjTrdz1, że
jest to tylko fa ła t11 ą pomyłka! którą sąd

sprawiedliwość wyjaśnią, przyczcin zdradza z de 
nerwów an it.

W A R SZA W A . 15 U. (teł. w t.) Dziś rano 
w celi £v!ięzieniu kat<*v\,Jjc:ki'ego pow>esj| się 
jedeT1 z aresztowanych szjpiegów! tiiiemieckiilch.

W A R SZA W A . 15 [1. (A W .) Stecfettfo w; 
sprawie iafenj szpiegowskiej "Volksbundu“ na 
Ci. Śląsku, zatacza w  d ę. coraz szersze kręgi. 
Wiadomość jakoby *SVL lksbbnd“ został już 
przez Władze poacyjn-e rozwiązany jest o ty]<> 
przedwczesna, że organiziacja ta może być zti- 
kwidoWan-a jedynie tn a skutek orzeczenia Władz 
sądowych, ,co urzewddzkine jest konjwjeriicją ge­
newską. Prezesem zarziądi głównego "  Volks- 
hundu" jest hr. Lkanncrsmardtd przewoduiiCzą- 
qjm wydziału *vviykoda(vs1czego poseł Ukitz — 
Z  wydziału szkolnego a rusztowany zastał itisp* 
Dudek.

W  związku z tą spraWą przyjeżdża W je 
środę do Warszawy prokuratojr Piąteczek, aby 
zdać ministrowi sprawjiedl. szczegółowie spra­
wozdanie z dotychiczasowiegięs przebiegu śledz­
twa. Dn. 15 bm znaleziono tli ceMr IwjjęzSten  ̂
katowickiego trupa jed«ego z nreszljfjwiany-ch 
szpiegów niem ieck&ch.

Na odbytem 14 bm. zgromadzeniu b ez.ro b e t- 
ruich i b. powstańców; śląskich domagano się 
natychmiastowego zlikwadoAłania “Ayolksbun-
nu

BanKers Trust jeszcze „bada".
Rola p, Młynarskiego.

‘‘Robotnik“ zwraca mv;agę na niepokoją­
cy stan sprawy pożyczk "Baukers Trustu". 
P. Min. Zdzfiechowski musiał iw1 Sejmie przy­
znać, żc istotnie nadszedł telegram z Ameryki 
do p. Młynarskiego, proszący. lilmien&em peł- 
nortiocników grupy amerykańskiej o przedłu­
żenie opcji poza termin 8 marca!, i  tak za 
długi, niefortunnie przez p. Młynarskiego usta­
nowiony.

Dwie rzeczy uderza ją w  tym telegramie. 
Pierwsza, że skierowany jest do p. Młynar­
skiego, który przecież zarZiekał się. że nie ma 
już nic wspólnego z przedstawicielami' "Ban - 
ker Trust", jacy przyjechali do Warszawy, j 
że nie On prowadzi. .rokawjania o pożyczkę. 
Dlaczego więc do niego zwracają się amery­
kańscy geszefciarze, a mji-e wprost dn MinUstra ?

T e m b a r d z ie j  rzecz ipaia w yd a je  silę podej­
rzana ; i ż  w  te leg ram ie .  k t ó r e g o  treść n ie  z o ­

stała przez p. Zazsiechowskiegu zakujestioricy. 
wana, jest mówią o bliżej nieokreślonych' "dyń 
rektorach" banku p. Młynarskiego. Chyba nie 
Bank Polski imają na myśli' Amerykanie ! Praw­
dopodobnie chodzi o bąifcjztm, zwany całkiem 
rnasłuszńic "Bankiem Zjednoczonych Koopera­
tyw ", b:iT|czek, który bardzo mało zajmuje się 
ruchern spółdzielczym’, ale zato. Wyzyskując 
wpłiyiwy polityczne samego p. At ł y aa rak i ego i 
jćgo przyjaciół z NPR., otrzymuje dostaWy 
rządowe itp.

Gdyby nawet nie było tej podejrzanej ser­
deczności w  stosunku do p. Młynarskiego1' i 
dyktatorów " je go " banku, prośba f  przedłu­
żenie opcji powinna być odrzuconą, a całe 
sprawą, jak tego domagał się tołwi. Dianiand: 
dokładnie wyświetlona i przedstąwiijona Sej­
mowa dla samego* dobra i ptjwódzenia e\v!eh- 
alnej pożyczki.

0 uflieniDźl̂ ibnie korupcji posłom.
Sejm owa omhsja regulalminowc i m eiykahiok i 

poselskiej i'o/vaza!;i wczoraj wniosek W yzw oleń**'' 
dotyczący postępowjanin v\ przypadkach pom ówienia 
posła o korupcję tp ra w ę  zreferował \vi‘einarS2łitek 
Poniatowski ( tVyz\\.y W n iosek  zm ierza do w prow a­
dzenia regulam inowo obowiązku oskarżonych posłów 
zwmy.urli. się do marszałka sejmu o sk fe row a li*  sla- 
Winnych im  zarzuiów, ® fem  zbadania do Najw . izhv 
kon tro li iP.rzepro ws tboi je na (ej dro* i ze przez tę in s ty ­
tucję a lod ioclzeiiie  miałoby charakter wstępne i a n »  
ra iłob y  do zgromadzenia auaterjatow, na których pod­
stawie sejm  d i  żądanie prokuratora decydowałby <>» 
wydaniu o skór żony.cli posłów sądom, Ponadto pos. Po- 
nkitow.ski /aprojKJwnsał wprowadzenie *lo reguliatn - 
nu sejmu obowiązku postów zawiadamiania kancelarj* 
sejm ow ej o wszystkich stanowiskach zajm owanych 
IW.ex nich bądź w instytucjach puWIicznych. bądiź 
prywatnych o Auuukle.rze przedsiębiorstw lub sp o ­
łecznym , oraz zobowiązania w  jakiejkolw .ekbądi fo r ­
mie urzęuów państwowych dio przesyłania p. m arszał­
kow i je jm u  odpisów wszystkich pisn .składanych lin. 
przez posłów, u to celem ograniczenia dókonvwnnycb 
interwencji

W  dyskusji nad wnioskiem  „W yzw olen iu- przed­
staw icie l Najw . Izby .K on tro li stwierdził, że nałożenie 
lego .rodzaju obowiązku wyniaręatób' zmian v ustawy o 
Nujw Izbie Kon lro !p  a jamadto byłaby zamąceniem 
pracy tej izby. >

Tow  Liebe.nnnn uz; sadniał konceincje zalidwja- 
uia lego rodzaju sipraw jirzez kom isję, regulaminową 
sejmu przy stałym  udziale prokuratora ,obieranego 
przez sejm kw-aUfikowana większością głosów.

Lłalszą dyskusję odro jzofto.

nr N A D E S Ł A N E . X
(Za  tą rnbrykę  H edako ja  nie odpowiada). 

W Ę G I E L  G Ó R N O Ś L Ą S K I  * %

X  KoncEmS „R O  B  U R” K
w Katowicach poleca hurtownie i detajlicznie reprez,

S l L F ^ E A N A  s p ó ł k a  w ę g l o w a
i h i - y i i r i l i n  x  o g ran ic zo n ą  p o rą k ą .  

Lw ów , ul. S y k s tu sk a  I. 52.
Telefon Nr. 6-98, 17 54, 18 31, 20 50. —  Własny plac 
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PODZIĘKOWANIE.
WPanu Dr. .Jonasowi, operatorowi Kasy Cho­

rych za skuteczne przeprowadzenie operacji ślepej 
kiszki u mojego męża, zasyłam tą drogą serdeczne 
podziękowanie. Marja Swoboda

Amnestja w Bułgarji... z zastrzeżeniami.
7.000 osób skorzysta z amnestji.

SOFJA- (Ccps). Odnośnie do ogł-cśzeiua 
ami>estji w  Bułgarji komunikuje korespondent 
Ceps-u1 następujące szczegóły. Parlament przły. 
jął amnestię ‘w dn. 4 lutego. Z.a amueSLją 
głosowały 'wtszystkie grupy parlamentarne. — 
Z mmnestji skorzysta okolic 7.000 osób, ska­
zanych W czasie od roku 1918 do końca li­
stopada 1925. Wśród osób, do których am-

niestjn zas tosow aną  n ie  będz ie ,  znajdują s ię :  
W  Kolnrow, A. ÓboW. K. T;c'dorrĄvi N. Atia- 
nasów, G. Ditnrtrqvvj. Oh. Stojanjcfw i jnmr< 
k tó rzy  są n ezw z ig lędn ym i przcciw liikamS1 r zą ­
du. Prusa bu łga rska  aaznaczia, że w ię k s z a  
część: em :ig ru n tó w  ma obecn ie  możność plo- 
w ró fu  d o  krtiju.

Chłopi pnceiw  przygatowaniom mflllaryst. Wągier.
BUD APESZT . (Ceps). Jak wiadomo, przy- j

zna je traktat trianonskł Węgrom prawo Jia
utrzymywanie 35.000 żołnierzy. Ale ipjaństwio
Avęgiersk!iic utrzymuje formacje wlojeUne pod
^ajrozmaitszemi płaszczykami, np. straży celnej.
straży rzecz11 cj itp. Obecnie slworziono uciwą
mstutućję, tzw. zjednoczeń rycerskich — Lt-
5vente geyesuletek która ma na celu kom-
plętne wyóójiczeinc Iwojenne- W  związku z te_
m‘ zjednoczeniami rycerskimi zaprowadzone
^^ytnusówe przygoto!w!a'nje Mcjenne dla całej
n,‘ °dzie/_y węgierskiej. Każdy młodzfenfec po
3 *zeniu j^ roj<lf -musi brać udział w ćwji-
cze-buch giinm.astycznvcłi wspormuanej insty­
tucji.

P^d płaszczykiem  tvch gim nastycznych ć w i­

czeń wychowują Uh Węgrzech młodzież wr au- 
chu inilitarystycztiym. Młodzieńcy, którzy nie 
chcą brać av hijuk udziału, oraz ich rodzice 
podlegają wysokim karom. Obecnie picnyfetałą 
ny Węgrzech sihi.a 'opozycja przteerw przygo­
towaniom uiojennym młcdzjjeży, a V  szcze­
gólności chłopi protestują przeciw “ ćwii.czenijcjm 
rycerskim*' zwracając uwagę, że są o«e zb\r- 
teczne a przez Wzgląd na praktyczne potrze­
by życia narodowego nie ^dadzą się utrzymać.

E ruchu robotniczego.
S STRL.IK  W  '( \JiT \ k i; W W O liO C IIC II: wy- 

tnjclił z dniem 15 #ri). Xależ\ om ijać W oro«4itę aż

do odwołania.
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Dentysta Dr. Z. RENNER
plac Unji Drzeskiej I. 1. 
Leczenie lampą Sollns.

Zę b y  sztuczna po cenach zniżonych.
C5= jtła m .

0 weiicle Niemiec de bigi Narodów.
LO N D Yh : Prasa angielska żywo kom.ee-

mentuje sprawę wejścia Niemiec do Ligi N a­
rodów. Wiiefkjile zainteresowiaaie luidz' zw ła­
szcza zagadnienie które państwa mają wjefść 
w skład Radń L. N. CzęściofvP przefwjjduje 
gię już n:1wet kryzys vV'. Ladze Narodójv\r. Nie­
które pisma są zdania!, że  byłoby lepiej z  
przyjęciem Niemiec dó L. N. poczekać do se­
sji jesiennej. Prasa londyńska wypowiada [się 
prawie jednomyślniić przeciw,' ziwjjększ^niu licz­
by członków Rady L. N., zjwriacając uwagę 
na i<> że uzyskaiłby wówfczas prztwiagę tak 
zw blok łacińsko-ża.chbdnjjci-słowiańsk). Po- 
igląd ten jest również miarodajny dla stano- 
wiska Angli odnośnie do przyznania Polsce: 
stałego miejsca w Radzje Ligi NarodóW. 
Podobne stanowisk(o. zajmuje Anglja i wobec 
żądań Btazylji i Hiszpanjii -  Def^rfjtyiwna’ 
decyzja nastąpi dopjuro na posiedzeniu Ra’dv 
Min. Delegacja genewska otrzyma twówlczas od- 
powiędnie instrukcje. ^
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Z nędzy mieszkaniowej.
OgóIHy brak m ieszkań we Lw ow ie  daje się odczu­

wać ntetylfco tym  którzy w  poszukrwanfu kawałku 
chteha lub m aaiiej egzystencji muszą s ię cisnąć do 
większego mia-sti, aLe także w  niem ałym  stopniu 
odczuwają poszczególne u rzęd ), gdyż nie mogą w  
żaden sposób pozw olić  sob ie na przesied lano choćby 
bardzo uzdolnionego urzędnika z prow incji ponieważ 
brak um ieszczen ia go s to { temu rui przeszkodzie:

Schowani za ustawą o  ochronią lokatorów  szczę­
śliw i posiadacze wielkich m ieszkań często uprawiają 
proste szw indle m ieszkan iow e i ciągną zyski z  od- 
najmywanla {  sprzedaży m ieszkań. M am y świeżo do 
zanotowania bezprzykładny wypadek, k ló ry  na po­
dobne praktyk i rzucają bardzo ponure światło.

W  dom ac lifcoiejowynh p rzy  u l Zygmuntowakiej 
I. 3. rozsied li sfę rozm aici ustosunkowani za jm u­
ją c  po i  5 1 6  pokoi pomfimo, że m ają sw oje  ka­
m ien ice, w- których za  grubym czynszem f odstęp- 
uem  wynajm ują mieszkań’ a.

Obok wielu innych na pierwszym. jmej-sou w yp ije - 
n ić należy p. fi. Polu dci starszego i.nsp|-. k tóry  w  
swojej k iunien icy pr.nl ul Jasnej ma, do wynajęcM  
3 pokoje  z kom fortem  . za które żąda, skrom nie 160 
złotych m iesięczn ic i tylko 750 dolarów odstępnego.

Inny znowu, p. R yb ick i jako kawaler, zajm uje 
w  tym  samym dom u ko le jow ym  aż t pokoje, podczas 
gdy pracownicy k o le jow i z  k tfk P p em  dzieci duszą 
się w  rudnej a  na jw yżej dwóch ubikacjach suteryno- 
wych.

N a leży  zapytać — czy  ten pan Pollak rausl za j­
mować. aż 6 pokoi i kuchnfę w  budynku kolejowym,! 
czy  n ie  byłoby  dla n iego dostatecznie połow a z za j­
m owanego m ieszkania a resztę odstąpić naprawdę p o ­
trzebującym . i

W  podobnych wypaókŁych. o  itte sprawa opiera się 
o  sąd, stosuje się ustawę, o  ochronm  lokatorów , zaś 
d ozon ów  Bomu i  inną  bfedotę w ypędza się z  mi jas/ka­
nia choćby nawet na bruk

Z b ió r książek m ohh , znajdujących sa; w  ' w ilh  
“ Św it" w  Konstancinie i ćbjór korespondencji, aHabe- 
tyrzjile  j rzeczow o u łożony zb iór recenzj., ptruiętni- 
ków  i książek z dedykacjam i zapisuje Polskiemu 
klubow i literackiem u z  tern jednak /ustrzeżerm n, a ' 
żeby ten cały  zbiór nie był dzie lony i m ógł stenjowir 
całość, jak obecnie.

Testamem Stefana Żeromskiego.
W  zw iązku z będącą na porządku d  ia m ym  kw e­

stią. gdzie spoczną prochy m ocarza p ió ra  ś. p. Ste­
fana Żerom skiego i  k r ą ż ą c  wersją, jakoby, według 
brzm ien ja testamentu, ma to nastąpić wr Nałęczow ie —  
'spieszym y podać naszym  czytelnikom . św feżo ogłoszony 
w  sądzie okręgow ym

W Ł A S N O R Ę C Z N Y  T E S T A M E N T  ŻERO M SKIEG O . 

B rzm i on  w  ogólnych zarysach następuj ąco :
§  1. W szystko cokolw iek posiadam  z m ojego  

pisarskiego dorobku, po odliczeniu sum y ob ję te j pa ­
ragrafem  2-ijn 'tego testamentu) rozpcrządzam  i za­
p isu ję w  p o ło w ie :

3 ) córce Monice, nrodzionej w e Florencji 31-go 
m a ja  1213 r . ,

. b ) żon ie .kunie z  Zawadzktch Żeromskiej ur. 
w  1390 r.

k tórą  t . całą św iadom ością uznaję za żonę swoją 
1 mianuję, ttusidkobtepczynią, wbrew' wszelk iej Innej 
op in ji, k lom by żw fąrek ten inaczej traktować za­
m ierzyła , m ianow icie zapisujęr

l i  wlUę w  Konstancinie "Swo •; 2) w szystkie h i- 
uo.rarja. docho-uy z wydawnictw orukowanych, druku 
jącyrh się lub mających być drukowianeini w  przy­
szłości na podstawie um ów  rejentalinle ptrzez wydaw cę 
ze  m ną spisanych, na podstawie umów' p ryw atnych ; 
3> "wszystkie tan tjem y od  sztuk teatralnych, granych 
w  kraju lub zagranicą. W i e l k i e  honor arjn z przekła­
dów  na ję zyk i obce z  przeróbek kinem atograficznych, 
wypi.só"' j t d. 1 wszelkie w artośc iow e podarunki, 
nagroo ., k tóre m ógłbym  za działalność literacką o trzy ­
mać.

§  2) P ierw szej żon ie mej Oktaw ji z Radżswiłłc- 
u iczów

1) Jedną ósm ą część wartości wszystkiego oo po­
siadam w  chw ili pisania i.ego postanowienia

2) Sumę. 3000 rubli carskich osiągniętych niegdyś 
z honor, autorskich, która to suma umieszczona jest 
na hipotece wi'.l( “O k taw a " w  N ałęczow ie  przezna­
czam na. budowę ogrodzenia drucianego, którą Gktawfia 
z RadzlwiłłowfhzÓNy Żeromska zechce postawić do­
okoła gruntu na którym  znajduje się m auzoleum  m e­
go syna ś. p, Adam a Żeromskiego.

Ewentualny dochód z  ogrodu niegdyś na tym 
gruncie zasadzonego, służyć m a na opłatę podatków 
i utrzym anie w porządku m auzoleum, a  nadwyżka, o  
1£> będ je, winna być przekazywana tui rzecz zbudo- 
wanej niegdyś ochrony w Nałęczow ie, dziś państw o­
wego przedszkola ‘Im ienia Adiarua Żeromskiego".

W  razie  jeśliby' Anna z Zawadzkich Żeromska 
po m o je j śmierci zawarła, zw iązek małżeński, je j część  
w ym ien iana w yże j iprzerho<fet na własność córki m ojej 
M on iki Żerom skiej.

W  razie bezpotom nego ze jścia  z  lego świata có r­
ki m o je j M on iki Wszystko oo z  m ocy  tego zapisu 
stan ow i: b ę d ; iz je j w łasność —  przechodzi w  posia­
danie po najdłuższem  życju  żony m ej Anny z  Za­
wadzkich — na własność

Khibu polskiego literackiego — którego w  1925 
r. by łem  współzałożycielem

W illa  "Ś w it"  w  żadnym  wypadku nie powinna 
być  sprzedawana, ażeby córka M onika m ogła m ieć za­
pewnione schronienie na świecie.

Rosja chce z * i m n i ć  tkaczów 
łódzkich.

Tkacze polscy m ają ofta ję. dbskonaiyob lacfocw 
eów , tylko przem ysł łódzki n ie  chciał ich u iy o  na je­
życie i w ytw arzał tandety, na której -wszyscy Ma 
już poznali. Obeionie ze  strony Rosji, k tóra zawsze 
pokrywała swe zapotrzebowania w- ŁodBi ~ ./speca }to 
rosiała akcja, zmiegzająpa do angnżowtania jf&hfcfd) 
tkaczy, ma w yjazd  do Rosji sow ieckiej

Sow iety  ’ proponu ją m ajstrom  tbuckipa a  śred­
nic. bkwaOif-.kacjaeh pensje w  wysokości 150 dMmrów 
oraz m l s.kar.i i p rzy  fabrykach ,

Kwęstja otwarta, Łódź jest ba dobrej iSto-fee po 
wnspirzedanUi maszyn ut.nuceni. Jiajcennfejiziego kapi­
tału —  to jest tkaczy 1

Z  J je a t r u  J t o w o ś e i .

„Fircyk w zalotach" Zabłockiego
Pracow ite  K o ło  dram atyczne b. Kteteyfitaktów. 

spraw iło znowu m iłą  slurpsyzę kulturalnej p>JMi-zno 
ści Lw ow a, w ysław ia jąc ciągle interesującą i  ż y w ,  
sztukę Zabłocki .go  "F ireyk  w  zalotach". Sympo.tyezne 
grono amatorów., zm ien iło  sfę pod wytzawnesm k ierow - 
nfctwem  p. Dobrzański :go, w  zgrany zesjtót,. jfcsdfido 
mych swego celu mdystów.

N a  , czo ło  w y ld ł"  się. kreacje ntezim-rcrzwanego 
k ierow i jUa K o ła  p. Sołtysa (A rys t) 1 p . Lodź* (E fcryk ), 
P . Sołtys pos iaw ił .swą ro lę  na nieprzeciętnym  p o s o  
m ie. Daskonact- u jęcie typu, dykcja bez zarzutu 1 
swoboda ruchów, dały w  sumie doskonałą kn»iOję-

Bardro dobry ckktsnna.or p  Łodlzia, czat a ię w 
swoim  żyw io le  jako  Fl;x.ylc. '  —  7”

W  rolach kobiecych bardzo dóbera pc DchmdoWns 
(Podsto ltaa ) i p. Niedu&zyń,skaB która Jfcywszy się 
trem y, prześladującej ją  początkowo, była ,royml-łą 
Klaryssą.

Popraw nie ne swegc «u<łania w yw iąza li slię p 
l^W ik  (Tuslok ), p. z Letiwn (Sw lstok l i pu 
(Prawnik ).

W  prologu dobrze się spisał jako ZwbkcJf- p. 
W oycidk i. .Niestety nad w yraz m arne dekoracje z e ­
psuły efekt tej sceny. , rst. K IA

M A R J A  H A U S N E R O W A

nłci-( I z łr z w ie k  w isp ó łc ze sR y , je s t  jakhy- 

SW Ój.. f '
(  ęuiemy to njeinal wtszysry'.
Za ^zemś tęsknimy — a mo*e- za eziemś 

przestaliśmy tęskmć.
Kto wie ? Może człowiek dzisiejszy szuka 

tej swojej tęsknoty:, ,jo dziwińe tnu bez rtilej...
A  wszakże Wjdzi sny najśmjileŁszie ducha 

eolskiego., ttcielesnjione: całość — wioflność — 
niepodk^iość.

C ó ż  to szarzeje w  Pas smętkiem ?
Co karmi mepokojemj i dłonie zaplata n;k> 

rnoca ?
Czy Chochoł weselny staje się tragScznytm 

rożka zo dławią ?
Oto-śmy lućlzie przełomu',, fuldżie dwojacy. 

Przeszłość jeszjeze w  nas pokutuje, przyszłość 
Woła — uiedość wyraźnie.

Widżalray i czujem)- wszystko, co niim za­
ciążyło na żydml, jako nieuichrorma fala na­
stępcza, po rzece krwii i ognpjr —  osadzlamyi 
literaturę n;aszą„ 5‘że nie przyniosła nam na­
prawdę “^wielkiego s|ojw(a“r oodhego eplckal, —  
Trwożymy się przejawiania, barbarzyństwa w  
sztuce, —  himiemy ręce nad' zanikiem popytu 
na sprawy i dzieła intelektualne i artysty­
czne

Tak sądzi -człowiek przfcło,miii, człówIiSek 
dwojaki. Nieddłączną jego cechą — kk, czy 
aby nowe drogoiwskazy likażą coś Ityszegfc-, 
wyższego od dotychczasoWtych ferm ?

Ci w  których przeszłość Rarosłia zbyt sil­
nie, zbyt głęboko, w  intymnych podkładach 
a uszy, są naprawdę zrozipaczeni.

Nie Widzą W'artości zadatkujących1 przyszłe 
jaśniejsze' .dii, W e czują mocy przpohrażeń- 
czej godzin dzisi-ejszychi, nie entuzjazmuje /-eh 
wprzągnięcie najszerszych mas dio pracy pań­
stwo- twórczej!, zamykają oczly Ra ttei ogro­
mne, doniosłe ptrzerniŁany W  ustroju społecz­
nym, które się dokonały...

A  z d e c y d o w a n i  hołdoWnicy racji ćgorzmu1 
klasowego, są wła.s"ie z tych powódow smu­
tni. Niespokojna są na swych niepcwhyćb "O -  
kopach św. Trój-cy" które nie miogą stię ostać 
przed1 walącym tyl nie taranem nowóczesnej r?.c- 
czuwistoścl.

Świat pracy i  ./vi(i;a t twiórczości pojmuje 
chwilę fbecną, jako okres walki ciężkiej % 
Żmudnej walki o ru-iro, które iazae krokiem, 
przemożnym.

Wierzy, że to jutro, będzie jego jutrem.
Tej śwdadojnośd niema Wkrstjwja dlziś naj­

smutniejsza —  warst-wja, mewładomo właści­
wie, jakiej kiosk dziś przynależna.

Nie cała.
Wśród niej wybiegają uaprzóu ku urzą­

dzaniu przyszłości umysły, odznaczające się 
twórczdmi katdgoijiaroi myślenia.

Ludzie tacy nie biadają  nad zmiaruanSt, ja­
kie przeorywują śńliat jwiczorajszy, rńle. łamią 
rąk nad upadkiem obyczajówf i zanikiem "d o ­
brych" zwyczajÓM: daiwdyclg nie mówią o "o - 
słabienau rytmu ty^wjjizacjT- —  są jeno czMiiu' 
huczni, usiłujący wniknąć j *  istotę dokcnjlwU 
jących się rzeczy. Czasem zjawi alg na id; 
twarzy uśmiech filozofa, czasem entuzjazm m o ­
żności czynu własnego rozpłomieni im hća 
Czasem trudności spiętrzone naokół wydin gro 
z Ust okrzyk piasji.

Co za trudności ?
Czy tylko imaterjalmej natury ?
Nie. Trudności te tkwią główkie wf psy­

chice otaczającej ich groim,ady. Żhąją j e  artyści, 
poeci, reformatorzy społeczni.

Taldm głosem pasji wobec śwego jnało- 
mieszczańskćego btoczenila był niedawno ar­
tykuł Wybitnegc pisarza Romana JatwIoisScfiego 
zamieszczony wr styczniu tyj tygodii- ‘fCororie- 
dia‘(, p- t. "PoWichrzyca". W  piierwpzej jego 
części zatytułotyąnej "N a  pobrzeżu' Wfdłciej 
pustki" — zwraca się autor ostrmn sztychem 
przeciw notyfej tyjai-stwiie średniej —  półinteli­
genci i. Posłuchajmy, jak ją  charakteryzujjte

- ‘'Wyraża się półintdjigracja najdoir^-tytej i 
nąjsolenni ej w  gazedarstwlie codzienmżrn NSjc 
nie badia, nigdy nile poznaje, a wszystko rozti- 
mie swem aroganckieni niezrozumiem^ejml. 
Czerń półjntelłgencka, uttj-zy.mankowtie pus­
tych haseł, Wybiórkl biurok ratyzinu niedopał- 
ki Wszelkiego autoramentu reportersKiofci naje

i
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Uchwały Komisji Centralnej Zw. Zawoi w Warszawie.
W  dfch; 10. lutego 1926 roku odbyło s ię  w  Y. ar - 

s#»w4a jifcnam e posiedzenie Kom -sjl Centrajuęj Zw. 
Zawotk-uyeh na którym  om ów ione zostały m iędzy 
innym i .sprawy bezrobocia, i inne

P o  wyczerpuj w ej dyskusji « a d  sprawozdaniem  
^«krłaLai'jatu Kom isji Centralnej podjęta została u- 
etrwajts w-zywhjąoa Zw iązk i do w a lk i w- obronie praw a 
- tłodoeSanych robotn ików  do organizowaniu się o na- 

typującej treści *
Kom isja Centralna Zw iązków  Zawodowych 

jgfcuajoslrzej protestu je przeciwko zam ierzeń pan, 
■aaNsji zdążającym do p o 'baw ien ia  mJodueąariyrh 
snobotników jrrawa brania udziału w  życiu zw ią- 
jfcfłw zawodowych

K om is ja  Centralna uchwala podjąć euer- 
gicasną akcję w  celu obrony m łodocianych rob o ­
tników przed grożącym  im  tilebez-ireozeństweni'' 

om ów ien iu  sprawy bezrobocia Kom isja Cen­
tralna p rzy ję ła  następuj ifle uchwały.

1) Ec-misja Centralna Zw iązków  Zawodowych

ogólnych z,i-

/.Hwx>dowych 
do wvielenfa

p o fe »a  Związkom  zdążać do zdobycia w p ływ ów  i k ie­
rownictwa nad masami Ijezrobtotnych danej gałęzi 
przem ysłu przestrzegając, jednocześnie 
sad ruchu zawodowego.

2) ft.omi.sja Ceutruhia Zw ikzków 
postanawia rozpocząć akcję zdążającą 
w  życie całości program u gospodarczego p rzyjętego na 
ostatnim  kongresie Zw iązków  Zawodowych W  szcze­
gólności K om is ja  Centralna po*fcm-.*wfa domagać ssę 
od rządu uruchomienia warsztatów pracy drogą ro z­
poczęcia robót inwestycyjnych f zaprowadzenie kon­
tro li Bad p iyw alneu ii pjrzódktębtorstwaani

3.! Kom isja Cen feralna Zw iązków  Zawodowych 
stwierdza, że z zapom óg korzysta m niejszą  część 
oe jjrobo ln yd i i domaga s ię rozszerzeniu pom ocy dla 
bezrobotnych xu> wszystkich robotników l>ez różn ice 
zawodu i  w ielkości przedsiębiorstwa, w  którym  pra­
cowali be/robotni i należytego podwyższenia zasiłków 
dla bezrobotnych. Pom oc dla bezrobotnych ob jąć w in ­
na rów n ież m łodocianych ro ^ tiijjk ó w .

Walne zgromadzenie stow. „P ra c a 14
D o l i  7 lutego 1926 oubyło s ię  W alne Zgronn«dze-

Jde członków Zw iązku d o z o ró w  ,,P r a c a R y n e k  8..
P rzew odniczył tow . Stawiński, sekretarzow ał tow . 

Fotmes. Protokó ł >: ostatniego W a lnego Zgrom adzenia 
i .sprawozdanie ustępującego Zarządu p rzy ję to  do w ia ­
d om ośc i T ov  Folm es zdał sprawozdanie kasowe za 
rok  1925, które przedstawia sję następując©: Safrio 
z  troku 19*21;— 10251 gr. -  W k ładk i t e  łonków  1012 20 
g r  — Fundusz wdów 530*20 gr. — Z a  odnajem  lokaju 
732£- #  g " — Z e  sprzedaży um ow y zb iorow ej (druków ) 
,758.90 gi\ D obrow olne datki 191.50 g.-. Na obrony 
w  K om isji Rozjem czej 120.00 gr. Inne dochody 212.75 
gr Rajsem był dochód 6,557,55 gftt

Rozchód i ’łaoe iunkcjoiiarjuszów 3.237 -*■ gr — 
j Zapom og ’ chorym  członkom 161 '60 gir Pogrzebow e 

80‘ —; gr Oświata 11805 gr. — W ydlrukowanie 
um ow y zb iorow ej 171 —  gr —  Wydrukow-unio 5D0G

Kłopoty z katami.
Narwet rak "powiażny " fmnkcjonar|usż jak 

kat **ie ostał się przy irdukcji. N|le w  Pol­
sce teaturolnie —  o ’em pomówimy potmi. Sia­
to się po w  D.anji  — produkującej znakięimite 
pwwftto i jnne smak-ołyki. Wprawdzie ,uie znjic- 
skżko ta*m jeszcz^ kary śmierci. Ale ponieważ 
od 30 łat nie posłano tam jeszcze mk/łg:p na 
szafop. więc pracownik śmierci nie nijjał po- 
0'rosfu so robić. "Bezrobotnego" kata zdecii 
dow ato się usunąć z  jego synekury.

Zredukowany kat mógłby mieć jednak w[ł- 
doki oa przyszłość Wprost przeciw,ne kb.po- 
ty nawiedziły bowiem stolicę ’ świat a Nowy 
/ork. Oto sześciu skazaćeów ocaekuje bez­
skutecznie wukonailia Wyroku śmkrqi (w1 wię­
zi enjiu Siug- i.jjig.

Dotychczasov'y kat Row^jorski jan Hum- | karlego

Wręszci" zdesperowany dy rektor 1 opadł na 
pomysł: Ogłosił w  dziennikach konkurs na 
posadę kata. Wynik był wprost nieoczekiwa­
ny. Znalazła się moc k;-tiHl,vd'atów żądnvrb sil­
nych seuzacji.

Wakujące stanowisko obsaaarno "na,zdat­
niejszym".

Nit' tak “ d o b r z e '- jest w Polsce. Nasze 
umysły prawnicze .uje zdobyły się dotychczas 
na zniesienie kary śmierci .Mńtio w,alki socjaj 
stów o usunięcie tej hańby współczesnej kul­
tury, trudno przekonać tyiózgi owj%;nętie dif- 
cheru średnio wiecznego ialiotm.

A zatoru Wysokie sądy skazują dotychczas 
na karę śmiercfl ‘ 'przez powieszterde" Przez 
powieszenie oo tak hrzin.i pjz.iepjls kodeksu

5z !u t  tegit\m;ievj 150 - - gr Za obrony 
Rozjanwzej tow Dr. }  to liii der 65'— gzr 
JBamielaryjr.e i Hdmjgitstracyjne 629'tiO gr. 
rozchód 6.587‘59 gr. Saldo z  kjoruteni 
72‘47 gr Saraw ozdaiiie kasowe przyjęto

bert ^rezygnował ze swiej godności i urzędu 
•‘‘Maun tęgo dość" —  powiedział' sWIym przeto- 
żonysn-j-*. Moje znakomite rzemaj- sło jest okro­
pnie monotonne. Z pieczątko jakoś to szło — 
mialten tiieco emocji- Ale usadowjłeni już tylu 
łudzi na elektrycznym stolcu, że teraz już ża­
den 2. moich p aejentów nile zasmakuje w' moich 
zabiegach*'*- Ustąpił więc elektryczny kat.

A tyinczasem szesciu pacjentów czekało aa 
wykonanie Wyroku. Dyrektor ydięzienja za­
proponował Więźnikfm, obiecując lim znaczne 
złagodzeń je kary, aby sami "za ła tw ili" owych 
b kołegów n jgWolj. Bez skutku

l

Ale jakŁ. tu powiesić kiedy njj,e ma kata? 
jest'w  Polsce Wiełu zbyteczneeg' pracoiwlników^ 
ale kata nie ma — Ałe i  natćjesf remeujun'- — 
Matmy naszych żołnierzyków Mogą nfańczjyć 
oficerskie dzie-cj czyż trudno im wykoiu-oć 
ewentualnie Wyrok śmierci ć Nfe przez po­
wieszenie wprawidzie*, ale przez Iw.str/.efenid

mitów, ndljoikrwi cznuióle ->lustrofwlauyich non­
sensów, koszmarne produkty lesbijlskkrh s t o ­
sunków nudy z ohydą. Po tysiąe razy nie bic- 
tpiu i nae ooczciwą, lecz ż;(rłoc7jiia. zamaszy­
sta ii podła zmora współczesnej puklk? kultu 
raJnej.., czerń półintelligmcka' Po tysiąc razy 
przóklęda"!

Sytuację obecny autor ten lak ujmuje: 
"C a ła  Europa przeżywa dziś gugantyczhą av|al~ 
kę między zionącym zemstą kapral iziuejm,,
Wspartym o monarchlczną -czarno- nacjonalisty­
czną -półinteiigencję. a olbrzymiemi masami 
pracowników urny słów jjub i fizycznych Te o- 
statnie podminowane są pokusam i czerwonegfc 
imperjarzmu, ałe bronią się przeciwko nim In- 
stynkfte wnie, czując, że właścalwę przeobraże­
nie obeoiycih ustrojów rozegra się n,u na (tęi 
Płaszczy :nie, na jakiej stanął imarksizan so- 
M ećki Śmieszne byłoby twierdŻi-ć, że komu­
nizm pozostanie bez wpływu na dWsz_\' baeg 
dziejów ale jeszcze śmieszniejsze, byłoby 
^opuszczenie, że świat cały podda Się rozka- 
**»! z Kremla "

niedalekiej przyszłości przewiduje R ja- 
vorsJc; obudzenie się jakiegoś twórczego ru- 

którego urzeiczywistnfendr'
,rh%)łoby równoznaczne z ciosem śmiertel- 

łctót 2ndanym zgr.-jj i pasorz,ytów półtnfteligen- 
r znacznie ocŁyściłoby .atmosferę t\yór-

-obotników (szczery robotni]? plczbia- 
t . .y Wonności ktujercKwIlczłclAjskich, 
me jest półin,tdig4 ntear !) — i artystów

(C. d n.)  S.

Z życia kolejarzy.
(jilO D O RO W  w lutym

l)u ia  KJ. lutego o godz. 16-tej w loknlti Z / K' w 
T ł lo c M P t ie  od.b\to .się zebrunie bez wzglądu na p .zv  
1’afeźno.śi do zw tąA n  d łu żn i parowozowydi i kon- 
duktoir.sk id i ] x> cl przew ód uje twem  mas.ę, uj.st} Scbbdi- 
tlugara i k lei poi'. Kluska .sekretarzował nui- 
s/j-iiiski S'|ch. Referował pro jekt gonzinowo-kilotnet-o- 
\ve < nt.rz\ m in ie  8-god/(nnego din.i prucy prezes 
Koła Z7.K  p. W róbel

Po wą-czerpująeej dyskusji nrJn- utooo następu­
ją .^  rezolucję

Zgrom adzeł!' jla cow u jcy  d ru żn i pai'o-wozo\w*cli 
1 konduktorskich %v lokalu Z Z K  dnia 10. lutego 
w  Chodom w le protesfu ją jak uajene2'giczniej jwzeciw 
ukróceniu -odszkodowań za wydatki w  drodze (gożfztno- 
'wo-kilometroW ego)) żąćwu\ w prow adzen ie je th n fe  spea 
wie-dlis.ego godzinowego v, m iejsce godzinos.-o-klllo- 
imetroWegzs. P io lestu jom y przeciw  sztukowaniu budżetu 
państwowego jedyn ie kosztem kolejarzy.

D om agam y sic natom iast potąągnięoi-i do u stawo- 
yvych świadczeń n;+ rzecz pnilslM-a kuipitalistów -ztt- 
te g ija cw h  z poda.tkiinii i fnucm.i dauiiiiun.i, należą­
cym  się skarbowi pajistwa,. Oświadczamy, że w  obronie 
naszyrh po-bo-rów ch w yc im y ' sp- wszystkich stojących 
do naszej dy spozueji środków Ośw latózainy, że b ro­
nić skutecznie wanuików pracy l płacy m oże jeden 
związek ołiejm ująoy wszystkich p isuw en ików  kole­
jowych. do czego będziem y celowo zzlążać

Uchwalono na wniosek pom, m aszyn isly .lacykle 
-wkzit przeslrzegattie 8-godżiiuiego diua p-zacy i w y ­
stąpić do adm inistracji o ścisłe wykonywanie ustawy 
Obowiązującej przedewszystkjem  polecano sekcjom  la 
ćhowpm b i u w ładz niiejwowyiel) poczyniły od-powfea 
n ie wysiąy^enfo, gdyż w tym kierunku popełnia adm i - 
nn lstrrcja nadużycia, naczern o godzinie 19-iej zam- 
kJ)lęU> -'gromadzenie.

w kojnis-ii 
W ydatki 

Razem  był 
1925 roku 
do w iado­

mości- To\ Marcinków inueiiiem kom is ji rew, zy jne j 
oświadczył, że kom isja badaln księgi 1 radtunk1 
i znaleziono wszystko w  porządku N i  wniosek b>\v, 
M am nkow .i iw bw alooo  skarbnikowi tow . Fblm esow i 
al)ją'jł.uiiorjuin. Na wniosek Iow . Kuczyńskiego uchwa­
lono ustępującemu Łtrząciow i wotum ufności. Nastę]>- 
n le  wybrano następujący Zarząd Przewodbicziww tow. 
RŁjw.iński P io tr : ziist. przew- tow'. LaAeuta Jan. Skarb­
nik i sekretarz l.ow. T-'oLmes Józef; zast . tow. Mar­
cinków Konstanty -  członkow ie Zarządu tow. • Met 
nyezuk Mikoł-ij. Slokło.sa i Franciszek, KinapYk P io t »  
K ron ia jer W tncenly, Ostrowski M,ojciechJ Mur-.tntak 
Jęctezej, Kurzydski I i  aacjszek, Ko/io I Anna, -  zast. 
Iow  Onoss Józef, 1 >ykij Stetan,

Na zakończenie przem ów ji tow. Sławiński dzięku­
ją c  za w ybór i po odśpiewaniu Czei \Vtvnego Sztan­
daru zakoraizoao iruponujipre W a ln e  Zgrom adzenie.

O emblemat republikańskiej Turcji.
Turcja  rop*nblłkańsŁa porzuciła • sfciry -u łtu isk i 

półksiężyc i ^.^oszukuje obes.uiie nowego emblematu 
państwowego Zam ierzano w prow ad^ć do herbu pań- 
siwow ego .sz£0"ego w iika ', o  którym  legendy m ó ­
wią, jż  w yprowadził ong, jedno z krx'Z<nvTitizy1rh p le­
m ion A z ji Mniejszej z  doUnv bez w y jśc iu  w którą 
się n ieopatrznie zapuściło, U rz kwnSsja znawców o- 
tzebłri.j że 'szary w ilk ' należy du fojkioru mongolskie 
ffoj, nie z;»ś tureckiego 1 kłopot dalej trwn

Ostatni cz«brwonoskórc>.
Jak donosz-'i, rząd  kt.-inów Zjednoczonych w c ią­

gu oskitn ieyo roku w",'płacił Indyjskiemu sz/zef/own 
Osagów w  Oklahom ie sumę 30 m iljo iu iw  dtą-uów ty­
tułem o'płid za prawo eksploatacji nafty i gazu. —  
Wypada, z tego nsr każdego członku .szwzepu około 
13.200 dolarów . W cale ładuy doęhóu nocznc, k torv 
umila ż\-‘ic oshitniju przedSaM Vłelo in  czerwonych 
skór n

Podziemna fabryka.
w Ketio Jfllt zam ierza Treadweil Jukoii C om ­

pany' wybudować fabrykę podziem ną w  ssyej kopaln i. 
Czybi to dlatego, ponieważ niesłychanie długa zima 
' .straszne zjm no utnidntają w- wysokim stopniu la- 
luykiii.cję, jjfzedewszy-stkiem zaś w oda p-oL-zebna do 
rozc ie ińzen ia  rud ciągle zmnajz,a. Przedsiębiorcy są­
dzą,, że zaoszczędzą dużo na m ateriale ojJoMwym i że 
tą d jog ii pok ry ją  koszte budowy.

JComumitanj.
Mn. i.wowsKii -ro\\ AJBzysrwo j o t o g r a f i -  

T Z N F , ćSnopkowśka 47, gmach 1’ańslwiowei Szkoły 
IK zem ysłow ej) zawŁuuimjn. że zwyczajne zebranie 
w to ikow e dnia ltj lutego br poświęcone będzie po­
kazowi p rzeźroczy członkóy towarzystwa Początek 
o godzin ie 6.15. Goście mde widzęyai

X Z N. M. S, Posiedzenie Kółka samoksztajtre- 
arowego odbędzie się w piątek, 19. hm. o godzt 7 
wierz w lokaju Rynek 1. 8 I. W (

X P O L S K IE  I O W  P R Z Y R O D N IK Ó W  I.d 2 0 -  
PFRNIKA Posiedzenie naukowe odbędzie się we wto­
rek, dnia 16 bm. 1926 r. o gouz. 6-tęj wlecz w In­
stytucie G eologicznym  Uniws J. Ky, ul. Długosza 8, 
z (porządkiem dziennym : P . Antelta Chahibtńskń w y- 
kład p t “ O  spękaniach skał TWdóla'1 — Goście m ile  
widżtam



.DZIENNIK LUDO W Y- ( Nr.

juitecamca, nauka, sztuka.
H E P E R T U a K T E A T R U  W IE L K IE G O  W E  L W O W IE  

W torek  o  god/. 7‘30 w iecz. Kredowe koto ". 
Środa,, o godz. 7.30 wicozj. Kredowe Koto". 
LzwaJ tek, o goaz. 7.30 w iecz. 'Darrm. w  purjAj- 

i z e '.  ( rcścinny występ H elen y  M jlow sklej.

R E P E R T U A R  T E A T R U  NO W O ŚCI (ul. Słoneczna).

W torek  o  godz 7 ‘30 w lecz. ,,M arjetta“ .
Srona. o  godz. 7.30 wicc.z, "MedaBjon Prababki".
Czwarleik, o  ogaz. 7.30 wlecz. “ Sw-jerszoz za  k o ­

m inem '

R E PE R T U A R  TEATRU  M AŁEGO (ul. Gródecka 2):

W torek , o  godz 7.30 wlecz; ‘ ‘D O Ż Y W O C IE ". 
(Go-śc. ‘występ Solskiego!

Środa., o  godz. 7.30 wlecz, ‘ ‘D ożyw oc ie " (go ić  
występ Solskiego).

Czwartek o godz 7.30 wlec; D o żyw o c ie1' ( gok". 
występ Solskiego).

Piątek o  godz 7.30 w iecz "D ożyw oc ie " (gośc. 
występ Solskiego).

N A  W Y S T Ę P Y  S O LS K IE G O  W  T E A T R Z E  M A ­
ŁY M  Teatr Ma.ly pr<ygotowat ,slę z całą p ieczofow f- 
tośelą, spraw iono nowe d e k ó w  je  pendzld znanego ar­
tysty Politynsk iego i nowe stylow e k e g  jurny. "1 l o ­
ży w o d ę  ‘ grane będzie dio końca tygodnia. B ilety wcz.e- 
śnlej nabywać m ożna w  b iu rze "O rb is" ’ (pl. Ma^jaete).

O S T A T iW h  K IL K A  P R Z E D S T A W IE Ń  W  T E A ­
TR ZE  "S E M A F O R " Jak już donosiliśm y “ Sem afor" 
W yjeżdża na w ielk i artystyczny objazd' po większych 
oiLasUch Polski (Kruków, Łódź, Po/nań, GclańsŁy 
W łtao ). Tournee to będzie trwało otkofo dwóch m ie ­
sięcy. W skazane m. w ięc  jest k to nie widział programu 
karnawałowego w Semaforze, niech skorzysta z tych 
kilku przKdstawień (jpto cenach zniżonych).

T E A T R  W  IEI KI powtarza dziś i ju tro  w ieczo­
rem  — w pełni najw iększego powodzenia —  w sp a ­
niale wystaw iony mi naszej scenie poem at drama­

tyczny Klabuntu K redow e K o ło ". Przed ostatnlem i 
przedstawieniam i ‘ ‘ K redow ego Ko.a całe zastępy p u ­
bliczności w ieczorem  me otrzym ały biletów' '  m usia­
ły' odejść od  kasy, getyz teatr już wcześniej był wy- 
sprzedany.

"Z A K L E T E  T R Z E W IC Z K I Benedykta Hertza 
> W andy Ta  tarki aw Jeżowej przec-udna bajka sce­
niczna dl,a clziacj, ukaże .się w  piątek bież. tygodbia 
w  Teatrze W ie lk im , punktualnie o  godz. 7 wieczorem  
W  prześlicznej tej nowości wystąpią pp Dębicko 
Dobrzańska, Ilakowsi.a, H ierowska. Okońska,. Żeli 
chowska, Czakl, EcrUier, Kalinow sk i, la>chman ł o ­
wicki, Zabielski l inni.

"U R1EL A K O S TA ", słynny <iraina| Gulzkowa, 
nie granyr od szeregu lat na naszej scenie, ukaże s(ę 
w  sobotę bież. tygodnia w  Teatrze Now ości w  opra­
cowaniu reżysersikjem dyr. Barw[ńsk;ego.

"J A N E K " oj>era W ładysława Żeleńskiego i 
"V E R B U M  NO BI1T. ' M oniuszki, ukażą się na pre­
m ierze  w  połow ie przyszłego tygodbia w  Teatrze 
W ie lk im

czubem  (w  c y k lu  “ G d z ż e ś k ó lw u e k  . je s t . .“ )  p-el- 
; no je s t  z ie m s k ie g o  b ó b r
j Tafcebf t o  c z y s to  k o b ie c y ,  n a jb l i ż s z y  Z a w i -  
( '• s lo w s k ie j l b a r d z o  ‘w s p ó łc ze s n y  i  b a r d z o  <ąe- 
; k a w y .

Z wydawnictw.
S T Y C Z N IO W E  N U M ER Y ‘MOJEGO P IS E M K A " 

tygodnika ilustrowanego dla; dzieci;, zdołały całkow icie 
przykuć uwagę m łodocianych czytelników.

W prow adzony świeżo, bardzo pożyteczny d^iał 
p. t. "Zapan ilę ia j to .sobie" w  zw ięzły  sposób wpaja 
w  m łodociane umysły zasadę h ig jeny  i etyki.

N ie  m ożna pom inąć bardzo um iejętnie p row a­
dzonego d zia łu : rozryw ek ., robótek, wzorków  rysun­
kowych, gier, zabaw, zagadek i t. d1. Całości dopeł­
n ia ją piękne (ilustracje A Gaw-ńskWgo i w . R o ­
mę fkówny, co wraz z  ożyw ioną Gawędką Listowną 
ozynl "M o je  P isem ko" (prawtupwe pożądanym gościem 
w  każdym  dJomu polskim.

1. K. 1LŁAKOW ICZ; POŁÓW . Warszawa 
1920. Wyd. J. Mortkowicza. W  łiolwyim famie 
Iłtnkowiczówdy niezfwiykle piękny1, uduchów io- 
ńyi i y»wj any poezją jest C y k l “ Anioły". W  nk - 
wym zb>orku rozrosły się 1 śbkdkr techniczny 
poetki. Rozrosła się t e ż  Sl jej duszą, chęci aż

IX. dzień ciągnienia Polskiej Pań­
stwowej Loterji Klasowej.

P o  zł. 100.000 Nr. 14,170. Po  wł. 1'GOOO, -  
N r 50091. P o  zł. 5.000 -  Nr. 11072, 11199. Po  zł, 
3.000 -  N r 5082, 9601, 23194. R2S6 Po A. 2.000 — 
Nr. J3ÓM, 4B-T2, Po zł. 1000 — Nr. 52.%. 21752,, 26110 
2,9!OA 32691, 11572, 16765, 496-11. 50311. 59369. — 
Po zł. GOC -  N r. 1926, 16082, 12795. 16724, 53004. 
56903, 57978, 62272. Po Ę  500 - MMI. 3391. GOlly 61 49 
6167, 6311, 9019, 9 J U  10037. 11058. 17317. 18715. 
22637, 34833 38121, 42131. 19231, 53392 56949 . 396254 
63189,63254, Po zł. 100 —  Nr. 151, 4619,, 803T 9008. 
■9010, 1 406! 143.75, 15239, 10091. 16399. 17759. 1815S.
19122 22127 , 22238, 22817 . 2277^229(10, 2120(X 24281.
28123, 28755, 30910, 35273, 36999 3836 Ł 39283. 39854
43310, (46-18, 447)9, 16818150-459 . 51518 . 52228) 539 48.
57089, 57288, 59031 59104, 59579^ 60562. 61517;. 63376 
64296 Po zł. 300 -  192, 1616, 1780, 2361, 2449. 3190 
3503, 399 Ł, 1506. 1701, 6682. 6775. 6913.’ 8503. 8866. 
9033, 9138, 9190. 10305. 10738. 11623. 11916 12332. 
12184, 12717, 13196. 13179, 43516. 13906. 13964 i4>92
15357, 15873, 16001. 17079. 17280 18035. 19522. 20656
20800, 20862, 20839. 211 15, 21205. 21815, .21891. 22a79
22104 22507, 23403. 24311, 24401. 26369 . 26788. 26935
27154, 27593, 27686, 28877* 30171. 30384. 30440, 30500
30897,, 31019, 31466 32051. 32510 32517, 32611. 32660
32928, 32939, 32995. .53618, 33557. 31207. 31280. 31399

31114. 31967, 3.5100, 8570.%'36016. 36099. 36495. 307093. 
37784, 38107, 38570, 38138, 39129. 10312. 40591. 10614
10759, 11270- 41778, 42832. 43590, 44167,,. 11253. 14322.

•11440, 45093, 45882, 47573, 47830. 49003. 49234. 49272 
50123, 51355, 32133. 52665 52794. 52995. 53113. 55231 
155191, 55619. 55694, 57538. 68061. 58321. 58771. 59319^ 
59181. 59733, 59851 60324. 60526. 62413.. 6279 ' 63848 
63798. 63836, 64220, 61918,

SB C1S8

Z l  wiersz, milm. 1 szpaltowy zwykle za tekstem 
ZŁ —'12 Nadesłane Zł. —'36, w tekście Zł. —'80. O G Ł O « x m t v i  v

Na 1-ej str. Zł — 70 Drobne ogł. ta słowo 71  — 10 
Komunikaty Zł. —'48 zamiejscowe o 26*/. drożę;

W Ł A D Y S Ł A W  S Z A Y N 0 K
cywilny inżynier budowy maszyn i budowli fabrycznych 
we Lwowie, i ) ,  Sapiehy 8. tel. 32—61 i 32—60 udziela 

porad w sprawach przemysłowych. J00—6

Specjalne warstaty ao naprawy wozów

FORD”
o ry g in a ln e  cze£ci s k ła d o w e  108—6

W IT O L D  T R A N D A
L W Ó W ,  U L . P O D L E S K IE G O  2.

99

Jest najlepszą i najwydatniejszą farbą do 
bielizny, wapna i dla celów malarskich

W s z ę d z i e  d o  n a t > y c ia

Iga. Daszyńskiego
poleca

K SIĘGARNIA
L U D O W A

Łutów , Szajnochy 2

Inserulcie 
w „ D Z I E N N I K U  

L U D O W Y I T

Dr. Antoni Peretiatkowicz

Współczesna
En ifltlopetlja polityczna
PojĘcia zasadnicze - Państwa współczesne 
Import -  Eksport - U/aluta - Partje - Prasa 

Politycy współcześni.
p o le ca

KSIĘGARNIA LUDOWA
Lw ó w . Szajnochy Z .

Bezpłatne ogłoszenia dla poszukujących pracy.
B**robotnym —  nie mającym biur pośrednictwa pracy przy organizacjach —  zamieszczamy jednorazowo bezpłatne ogłoszenie objętości do 10-ciu słów.

OOSZUKUIĘ posady dozorcy. . — Łaskawe zgłoszenia do 
• A lm inistracn pod »Dozorca«.
aObZUKU Ę jakiejkolwiek roboty w sklepie lu b w efab ry c r 
'  za m a ł.m  wynagrodzeniem — F. Jakóbes w Łańezu-

0WÓCH młodych inteligentnych ludzi poszukuje jakiego­
kolwiek zajęcia za małym wynagrodzeniem. - Zgłosze­

n ia  do Admi . Dz. Lud. pod »zdol«.

POSZUKUJĘ posadę do sklepu bławatnego jako sprzedaw­
czyni. — Łaskawe zgłoszenia pod .Sprzedaw czyni, do 

Administracji.

MŁODY, INTELIGENTNY m alarz teatr.-dekor. poszukuje 
™ jakiegokolwiekbądż odpowiedniego zajęcia i re f t ktuj*- 

naw et na  wyjazd za granicę. Na żądanie wykaże się do* 
brem i świadectwami. Łaskawe zgłuszenia do administracji 
.D ziennika Ludowego, pod »Bez środkós do życia .. dze koło Przeworska.

Zastępca narzeln. sredakL i red. odpow, B R O N ISŁA W  SKALAK. — Dn# Land. Sp. Tow, Wyd., Lwów, ul- L. Sapiehy 77 — Tei, 496.
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